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iwów d 3. kwietnia. 
(Przejście przez Anglię Rabikonu —- Poprze 
dnie jej wabania się wobec teraźniejszych jej ener- 
gicznych kroków. — Znaczenie okólnika lorda Sa- 
lisburyego. — Domniemanie, iż koalicja antimo- 
sklewska jest już utworzona. — Tisza w Wiednin.) 


. Rubikon przekroczowy został, — kość zosta- 
ła rzucoka, a kwestja wojny jest już tylko kwe 
stją czasu. Takie znaczenie ma w oczach na- 
nowego ministra 
Spraw zagranicznych. 

Kto bacznie śledził bieg rokowań dyploma- 
tycznych w sprawie wschodniej, ten dostrzedz 
musiał, że Anglia dotąd dość leniwo posuwała 
swą akcję, dość opieszale, i jakby z niechęcią 
broniła swej sprawy. Za każdym krokiem na- 
przód, po każdem nieto energiczniejszem wystą- 
pieniu przeciw Moskwie, zatrzymywała się i lu- 
bo nie cofała się wstecz, niemniej przecież nie 
szła dalej, ale zatrzymywała się, i jakby odpo- 
czywała, jakby pragnęła obejrzeć się, ocenić sy- 
tuację, i nabrać nowych sił do dalszej drogi. 
Przedwcześnie zwołała parlament dla zawotowa- 
nia kredytów, Był to pierwszy krok. Mówiono 
zrazu o 30, potem o 22 milionach, a skończyła 
się na 6 mil. Poczem nastąpiła pauza. Odpo 
cząwszy i nabrawszy odwagi, odważyła się wre- 
szcie wysłać flotę do Dardanellów, ale zabrakło 
odwagi i flotę cofnęła. Wreszcie uczyniła gwałt na 
samej sobie i flotę wysłała. Czyn tak energiczny wy- 
magał długiego odpoczynku. Wypełniono go usu- 
nięciem floty z przed oczu moskiewskich, i ro- 
kowaniami o kwestje formalne kongresu. Nako- 
niee po półtoramiesięcznej pauzie decyduje się 
Anglia znowu na krok odważny, na odrzucenie 
kongresu, i odtąd już z przyspieszoną chyżością 
kroczy naprzód. We środę (d. 27. marca) posta- 
nawia nie brać udziału w kongresie, w piątek 
(d. 29. marca) powołuje rezerwy, a w poniedzia- 
łek (a. 1. bm.) «wysyła do swoich reprezentantów 
okólnik, który od początku do końca jest aktem 
oskarzenia Moskwy, aktem najeżonym i naszpi- 
kowanym takiemi zarzutami, że tylko wojna, i to 
wojna na zabój, może mu zadość uczynić. 

Rozbierać poszczególnie ów okólnik, którego 
treść przyniósł nam wezoraj telegraf, byłoby zby- 
teczuem. Motywa zarzutów angielskich są jasno 
w nim wyłożone, doaniosłość zaś ich bije wprost 
w oczy. O wiele na razie ważniejszem jest zna- 
czenie i charakter wyzywający ewego okólnika, 
a szczególnie moment pojawienia się jego. 

Ze moment ten jest punktem kulminacyj: 
nym dotychczasowej akcji angielskiej, o tem już 
powiedzieliśmy. Ale zasługuje na uwagę, dlacze 
go Anglia właśnie w tej chwili wystąpiła ze 
sformułowaniem swoich zarzutów ? Traktat san- 
stetański podpisany został d. 3. marca. Od mie- 
siąca przeto znała Anglia treść jego w drodze 
półarzędowej, a od dwóch tygodni, bo od 19. 


Korespondencja literacko- NAUKOWA. 


Podajemy czytelnikom naszym odezwę, którą 
nam nadesłano z Paryża, jako wielce interesu- 
jącą naukę polską. Jest to odezwa Towarzy- 
stwa antropologicznego i etnograficznego pol- 
skiego w Paryżu, wydana z powodu wystawy po- 
wszechnej 1878 r. 

Oto jest ta odezwa. „Postęp nmysłowego 
rozwoju i wykształcenia spółeczeństw ludzkich, 
które narodami zwiemy, daje miarę o żywotności 
takowych —a w zasłngach na polu umiejętności 
i wiedzy szukać należy ich przyszłości. 

Nauka jedynie łączy ludy bez względu na 
ich pochodzenie i rasy — i dziś nie w zdoby- 
czach mieczem i pożogą leży wyższość narodó v, 
lecz w postępie cywilizacji i naukowem boga- 
etwie. Polska przez cały ciąg swego istnienia 
na tem polu wielkie oddała usługi; to też dzięki 
tym zasługom mimo politycznego rozczłonkowa- 
nia, istnieje zawsze jednolita, niedotknięta w 
swem moralnem znaczeniu i całości. 

Francja, która jak dawniej tak i dziś za- 
wsze sztandar postępowego ruchu najwyżej trzy- 
ma i narodom przoduje, otwiera szerokie wrota 
wszelkim objawom postępu ludzkości na wysta- 
wie powszechnej. 

Dwa Towarzystwa naukowe polskie w Pa- 
ryżu, Towarzystwo antropologiczne i etnograf- 
czne i Towarzystwo literacko-historyczne, upo- 
wa*żnione zostały do współudziału na tejże wy- 
stawie. Wystawy tych dwóch Towarzystw wza- 
jemnie dopełniać się będą. 

Pierwszy to raz od dawnych czasów kraj 
nasz na zewnątrz czynnie pod swem własnem 
wystąpi mianem. Niechże to miano, które tak 
żywem przez dziesięć wieków błyszczało świa- 
tłem, na połu wiedzy zajaśnieje. Okażmy światu 
i gościnnym a szlachetnym gospodarzom wystawy, 
że Ojczyzna Kopernika i Śniadeckich gościn- 
ności tej godna — że istniejemy. 

Towarzystw antropologiczne i etnografi- 
czne polskie, którego prezydentem honorowym 
dr. Topinard, profesor instytutu antropologicz- 
nego i dyrektor wydziału antropologii na wy- 
stawie powszechnej, odzywa się niniejszem do 
Was, Rodacy, byście mu gorącem a serdecznem 
poparciem prace ułabwili Mamy nadzieję, że 


stawie paryskiej godnie przed światem wystąpi. 


ji x RAA AEPTIWROWACEŚZSZYKA: 
"| Antropologia, jak wiadomo, jest nauką zaj- 


marca, miała pod ręką jego tekst urzędowy, Mo- 
że potrzebowała zbadać, 0 ile traktat ten szko- 
dzi interesom Anglii ? Naiwne przypuszczenie, 
na podobne zbadanie dość było dwóch godzin 
czasu. Zresztą te same zarzuty sformułowała 
Anglia dla siebie w chwili, gdy flocie wpłynąć 
kazała na morze Marmora, a dopiero przedwczo- 
raj wystąpiła z niemi przed Europą. Więc może 
potrzebowała przygotować opinię wewnątrz kra- 
ja? Ito nie, bo na politycznym termometrze 
Anglii czytamy już niemal od miesiąca ten sam 
stopień rozbudzenia namiętności, — stopień bli- 
ski bardzo punktu wrzenia, Wiemy przecie, że 
tylko z wielką forsą udało się Beaconsfieldowi 
kilkakrotnie opanować namiętności ludowe i 
przeszkodzić gwałtownemu ich wybuchowi prze- 
ciw niektórym członkom gabinetu, posądzanym o 
lekceważenie honoru Anglii. 

A zatem nie wzgląd na wewnętrzne czynni- 
ki, lecz właśnie na zewnętrzne stosunki tamo- 
wał ukcję Anglii. Gdyby tylko pierwsze w grę 
wchodziły, to już przed dwoma tygodniami mógł- 
by gabinet angielski powołać rezerwy i w okól- 
niku sformułować akt oskarzenia. Taki sam po- 
klask napotkałby on i wtedy w narodzie. Je- 
dnakże wówczas tego nie uczynił, więc widecznie 
w wystąpieniu swem kierował się wzgłędami na 
Europę. 

I rzeczywiście w współczesności rozmaitych 
faktów znajdujemy potwierdzenie naszego przy- 
puszczenia. Zważmy bowiem tylko, Że mesaż 
królowej, powołujący rezerwy, pojawił się w 
chwili gdy Ignatiew bawił w Wiedniu. Pojawie- 
niem się swem wpłynął on na tok rokowań Andras- 
sego z Ignatiewem i niewątpliwie przyczynił się 
do tego, że ostatni nic nie wskórawszy wrócił 
do Petersburga. Przyparta do muru Moskwa go- 
tuje się ustąpić w kwestji formalnej co do kon 
gresu i poddać traktat sanstefański pod decyzję 
mocarstw. Już odpowiednia nota ma wyjść z Pe- 
tersburga, już jest zredagowana, już może ode- 
słana do biura telegraficznego, gdy w tem An- 
glia zamyka Moskwie drogę i sformułowaniem 
tak jasnem i kategorycznem swych zarzutów, 
jak tylko żądać można, nietylko z góry oświad- 
cza, że nie myśli przyjąć ani jednego paragrafu 
z traktatu sanstefańskiego, ale nadto pozbawia 
Moskwę możności wyciągnięcia jakichkolwiek- 
bądź z wojny korzyści. Okólnikiem swoim sta- 
wia Anglia Moskwie następującą alternatywę: 
albo musisz ustąpić ze wszystkiego, ale to zgo- 
ła ze wszystkiego, —albo masz mieć do czynienia 
ze mną. 

Że na pierwszą alternatywę Moskwa się nie 
zdobędzie, to widoczna. Zdobyłaby się może na 
nią Moskwa republikańska, ale nie zdobędzie się 
Moskwą despotyczna, Moskwa carska, którą 
sprata dynastji ieoa oon niż los państwa. 
Pozostaje więc tylko druga alternatywa, — al- 
ternatywa wojny, do której Angija dąży już te- 
raz z nieprzepartą siłą, z tem głębokiem prze- 
świadczeniem, że właśnie obecnie jest moment 
najszczęśliwszy do pokonania Moskwy, osłabio- 
nej wojną, zrujnowanej finansowo, podminowanej 
rewolucyjnemi agitacjami, 

Ale Moskwa równie osłabiona i zrujuowana 
była przed dwoma tygodniami. Mogła więc An- 
glja już wtedy postawić jej tę samą alterna- 
tywę. Jednakże nie stawiała, co daje do my- 
ślenia, że nie wzgląd na samą tylko Moskwę po- 
wsbtrzymywał jej akcję. 

Trzymając się tak zwanej w logice metody 
wykluczenia, przyszliśmy do przekonania, że ani 
wzgląd na wewnętrzne czynniki, ani wzgląd na 
stan Moskwy nie wstrzymywał dotąd Anglię. Pozo- 


mnującą się wyłącznie człowiekiem i plemionami 
rodu ludzkiego. Zasila się wiadomościami, które 
czerpie z różnych nauk, jak etnografia, arche- 
ologia, lingwistyka, demografia, a z których każda 
stanowiąc dział osobny ogólnej antropologicznej 
nauki, przynosi jej materjał własnemi badaniami, 


staje więc tylko przypuścić, że wzgląd na jakicś 
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inne mocarstwo lub _ mocarstwa kierował akcją|ce, bo kraj ronił jedną po drugiej atrybucje, 
Angiji. I niewątpliwie tak być musiało. Mu- |które przedtem z trudnością był zdobył, 


siała Anglia od stycznia a może „jeszcze wcześ- | o; : ga - : 
Ma ; k h A EZ 0 
niej prowadzić tajne rokowania, „stworzenie ko- więc pomimo iż delegacja otaczała się coraz 


alicji anti-moskiewskiej mające ną celu. Każdy 
postęp w tych rokowaniach saaa się ener- 
giczniejszem wystąpieniem Angliig Ostatnie zaś 
jej kroki, kroki stanowcze i decydujące, które 
nie dozwalają już jej wycofać się, które są jakby 
spaleniem po za sobą okrętów, Świadczą że roko- 
wania owe doprowadziły do pomyślnego rezul- 
tatu. Nie będziemy dociekali składu owej ko- 
alicji, raz dla tego, że jest-onzędość widoczny, 
powtóre, że bliska przyszłość Adam go odsłoni. 
Dla nas na razie najważniejszergjest to, że An- 
glia okólnikiem swoim przeszła Mabikon i że to 
przejście Rubikonu jest dowodóm, że Koalicja 
antimoskiewska jest już faktem Hlokonanym. 


i 

O pobycie węgierskiego prezydenta mini- 
strów p. Tiszy w Wiedniu doqosi Budapester- 
Corr. d. 1. bm.: Tisza konferował wczoraj dłuż- 
szy czas z ministrem spraw zagranicznych nad 
sytuacją. Pomiędzy nim a hr. Andrassym panu- 
je zupełna pod każdym względem zgodność za- 
ate w kwestjach polityki zewnętrznej. Ti- 
sza będzie miał dzisiaj posłuchanie u cesarza i 
powraca natychmiast do Pesztu. W tych dniach 
nastąpi odpowiedź na interpelacje w węgierskim 
sejmie wniesione o muiemanych mordacb podda- 
nych austrjackich w Sofii i o środkach zapobie- 
żenia przywlekaniu tyfusu plamistego. W ponie- 
działek pozpogzeia Się rozprawa budżetowa w 
węgierskiej Izbie poselskiej. 


powątpiewać o trafuości polityki delegacyj- 
nej, aż w końcu stracił zupełnie w nią 
ufność. 

Lopokąd wypadki polityczne spokojnym 
szły torem, kraj wobec delegacji zachowy- 
wał się zupełnie apatycznie, niczego po 
niej nie spodziewając się, i przekonany, iż 
gdy przeciwnikom w Radzie państwa spo- 
doba się odebrać krajowi i te resztki auto- 
nomii, jakie mu pozostały, to delegacja nie 
będzie w stanie go obronić. 

Ale gdy sprawa wschodnia weszła na 
widnokrąg polityczny i obudziła większe ży- 
ciei nadzieje w kraju, zaczęto zwracać uwa- 
gę na bezczynność delegacji, i zaczęto się 
upominać, ażeby, jeżeli już w sprawach we- 
wnętrznych  zaprzepaściła wiele, to przy- 
najmniej aby w toczących się sprawach ze- 
wnętrznych nie zaniedbała skorzystać ze 
stanowiska swego parlamentarnego w Wie 
'dniu i przy każdej sposobności podnosiła 
| sprawę polską. 

Aby ten obowiązek przypomnieć dele- 
igacji, wystosowano do niej adres, licznemi 
ipodpisami z całego kraju pokryty, wzywa- 

4 jący delegację, ażeby w myśl projektu a- 

Ustąpienie mniejszości z koła p sejmowego poruszała ciągle sprawę 
. 1x7 * e polską. 

polskiego w Wiedniu. Na tak śmiałą odezwę oburzyła się więk- 

Wczoraj zrana otrzymaliśmy wiadomość, |szość Koła polskiego w Wiedniu, a najwię- 
iż pan Ludwik Skrzyński postawił wniosek |cej poseł lwowski, dr. Julian Czerkawski, 
rewizji regulaminu czyli statutu polskiego chociaż pod odezwą na samem czele poło- 
Koła poselskiego w Wiednia. | żyła podpisy swe cała Rada miejska lwow- 

Myśl rewizji tego regulaminu podno- |ska. Większość ta uważała politykę jak swą 
szona była już od lat dwagw Kole polskiem, |domenę, do której prowadzenia wyborcy nie 
i w dziennikarstwie, soda wicie lwowskiem |mają prawa mięszania się, interpelowania, 
Regulamin ten zmusza posłów do ślepego|wydawania o niej sądu Koło uchwaliło na 
poddawania się uchwałom większości Koła odezwę ed wyborców dać surową odpowiedź, 
nawet w sprawach mniejszej wagi, w spra-|gromiącą Śmiałków, którzy poważyli się. u- 
wach nienarodowych, w których wprost |pominać u swoich reprezentantów o gorliw- 
sprzeczne panowały między większością a szą działalność w sprawie narodowej. Więk- 
mniejszością przekonania, z powodu, iż in-|szość delegacji wydała wojnę krajowi, wy 
teresa warstw, które w Kole mają swych borcom, którą Lwów i kraj. podjął i pro- 
reprezentantów, byfy z sobą sprzeczne. A wadzi dotąd. : =; Brodka 
przytem regulamin pokrywał uchwały Koła Jako pierwsze ofiary tej wojny padły 
i motywa tych uchwał tajemnicą wobec kra- najpierw dwa mandaty poselskie: dr. Smolki 
ju. Mniejszość nie mogła nawet wobec wy- ji dr. Juliana Czerkawskiego. Gdzie tylko 
borców swych wytłumaczyć się, z jakich po- jodtąd odbywał się wybór uzupełniający do 
wodów musiała milczeć w Radzie państwa, |Rady państwa, tam wyszli z urny posłowie, 
lub głosować za wnioskami, którym w du-|przeciwni polityce większości delegacyjnej: 
szy była przeciwną, lub odsuwać się odjdr, Wolski, Ujejski, Hausner, Dworski, Go- 
głosowania. łuchowski. Aby nie nie pomnażano tego za- 

Tajemnica ta, reguleminem nakazana, |stępu przeciwników delegacji, większość de- 
była przyczyną, iż między delegacją nazzą |legacyjna nie dozwala składać mandatów 
w Wiedniu a krajem wytvorzył się zupełny ltym posłom, którzy albo dotąd z mandatu 
rozdział. Kraj nie mógł zrozumieć, do czegoiswego nie chcą robić użytku, jak hr. A. 
delegacja dąży. Delegacja stawała się coraz | Golejewski, albo: dla ciągłej choroby nie mo- 
więcej obcą krajowi. A gdy w skutkach|gą żadnego udziału brać w Radzie państwa, 
działalność delegacji wydawała smutne owo- |jak ks. Sanguszko. 


a 


te materjały. Nic prawie jie wiemy o epoce nych kamieni; ciała zaś gminu palono, kładziono 
neolitycznej w Polsce. Sieliery z gładzonego popioły w urnę i grzebano je w ziemi. 

kamienia, do których przywązane są wszędzie, 4. Przedmioty wydobyte z kopców i mogił: 
pewne zabobony ludowe, i inne narzędzia ka- | broń, różne narzędzia i ozdoby. Okoliczność go- 
mienne tego samego okresu, tak licznie napoty- |dna uwagi, że w kopcach znajdowano dotąd sa- 
kane na Węgrach, znajdują się zapewne i w|me tylko narzędzia kamienne, tudzież z miedzi 
Polsce. albo z bronzu; mogiły, kurhany (tumuli) zawie- 


więcej jakby pityjską powagą, kraj zaczął|cych przeciągnąć 


tok XVII 
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Przzdydmi yjm 
we LWOWIE btórc admiojetrazii „raze 
"Narodowej Plac Halicki w pałacu . 
Ulanieckich. Ogłoszenia w PARYŻU przyj- 
muje wyłącznie dle „Gazety Ner.“ ajencja per 
Adama, Correfortr de la Croix, Roug: 2. prearma- 
cete zaś p. pułkownik Raczkowski, Fauopug, Poi- 
sonniere 38. W WIEDNIU pp. Hasgenstajn ot Vogler. 
nr. 10 Wallfisohgasse, A. Oppeliz Stadt, Stubonbasta 
2. Rotter ot Cm. I. Kiomorgasse 18 i G, I. Dande et 
Um. 1. Maximqitienstrasse 8. W FRANKFURCIE: nas 
Menem w Han:>argu pp. Hassenstoin 9t Vogiex. 
OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 326% 
od miejsce objętogoł jednego wiersza drobną:3 Gera 
ziem. Listy raklamacvjna nieopiewzęmtowkas ut: 
ulegają frantowaniu. Manrwarępia drobne sès 
swracają Bią, lodz bywzją LISYEROLW. 


„Z początku zdawało się, iż mniejszość 
delegacyjna, wzmocniona nowemi siłami, 
zdoła wielu chwiejnych lub luzem chodzą- 
na swoją stronę i tym 


sposobem przyjść do większości w kole. Z 
obawy przed tą ewentualnością, jak i pod 


presją coraz więcej i śmielej z swą krytyką 
działalności delegacyjnej występującego kra- 
ju, wreszcie po długiej bezczynności delega- 
cja zdobyła się na dwie mowy w delegacji 
i na jedną interpelację w Radzie państwa, 
w których bardzo nieśmiało i oględnie po- 
ruszyła sprawę polską, nie postawiwszy jej 
jednak na należytem stanowisku, ale tylko 
traktując ją to z stanowiska humanitarnego, 
to jako przeciwstawienie losu słowiańskich - 
poddanych Turcji, z losem polskich podda- 
nych Moskwy, to w końcu jako zachętę dla 
Austrji do zaboru ziem polskich, będących 
pod panowaniem Moskwy. 

To wszystko nie wystarczyło wprawdzie 
do uspokojenia opinii w kraju, ale wystar- 
czyło zupełnie dła większości delegacyjnej, 
aby ją utwierdzić w przekonaniu, że speł- 
niła obowiązek, o którego spełnienie kraj 
się upominał! I już odtąd mniejszość nie 
miała widoku przeciągnięcia kilkunastu po- 
słów z większości na swą stronę, tak ażeby 
mogła w imieniu całej reprezentacji pod- 
nieść istotnie sprawę polską 

Pozostawał tej mniejszości jeszcze jeden 
sposób oddziałania na większość i spowodo- 
wania jej do odpowiedniego działania. Trze- 
ba było zmienić regulamin koła w niektó- 
rych paragrafach, usunąć obowiązek zacho- 
wywania tajemnicy o tem co się dzieje w 
kole, tak ażeby każdy delegat był przed 
krajem i wyborcami odpowiedzialny za każ- 
dy.głos swój w kole; trzeba było usunąć 
sglidąrność w kwestjach, w których solidar- 
ność nie była potrzebna. A przedewszyst- 
(kiem trzeba było raz przystąpić do ułoże- 
nia programu politycznego, według którego 
koło związać się i postępować ma. 


Spostrzegła jednak większość koła, iż 
przeprowadzona w tym duchu rewizja statn- 
tu Koła, musi doprowadzić do upadku kli 
ki trzęsącej większością Koła, idącą za tą 
kliką bezmyślnie prawie. Przelękła się więc 
wniosku rewizji statutu, i odrzuciła go sta- 
nowczo. Tak wygodnie było jej z dotych- 
czasowym statutem, tak zręcznie nauczyła 
się nim manipulować, iż postanowiła nie 
odstąpić od niego ani na krok, chociaż da= 
wniej z tej samej większości głosy odzywały 
się za potrzebą zmiany niektórych para- 
grafów. 

~ Mniejszość stawiając wniosek, gdy wi- 
działa, że napotyka na zacięty opór u wię- 
kszości, oświadczyła, że w razie odrzucenia 
go, wystąpi z Koła. Ale to nie wstrzymało 
większości, W zaciekłości swej postanowiła 
nie dopuścić żadnej a żadnej zmiany w sta- 
handlu, ich nareszcie stanem spółecznym — za- 
znaczymy z góry, Że to jest nauka dotykająca 
najdrobniejszych szczegółów ; wszystko ją zajmu- 
je, wszystko ją obchodzi. I tak: wyroby miejsco- 
we mieszkańców okolic leśnych, np. Kurpiów, 
lub na bagnach Żyjących Pińczuków, nadzwy- 
czaj obchodzą etnografa, właśnie z powodu tych 


na właściwem sobie polu zdobyty, odnoszący się; W okolicach wsi Osina odkryto nadgrobki 
tak do cech fizycznych i fizjologicznych rodu kamienne i ślady przedhistorcznej fabryki broni, 
ludzkiego w ogólności, jak równie do stosunków i różnych narzędzi; blisko Wikanowa cały emen- | 
jakie zachodzą między nim a resztą grnp jestestw tarz z epoki przedhistoryczne; a niedaleko Wie- 
żyjących .i ras ludzkich porównywanych między  logrodu zgliszcza, czyli mijsce gdzie palono 
sobą wedle podobieństw i różnie. Zatem nasza ; umarłych. W niektórych tofiskach znaleziono | 
wystawa ma na celu przedstawienie Polski wllance kościane, podobne do skandynawskich, ij 
jej mieszkańcach, pod względem ich cech ogól-;t. d. — Wszystkie te publiacje 0 archeologii 
nych, szczegółowych i ich stosunku do natury |przedhistorycznej w Polsce, sna ich czele prace 


rają oprócz bronzu także i żelazo. Należałoby 
śledzić, czy ta różnica jest rzeczywistą i stale 
się utrzymuje. 

Uwaga ogólna. Jest do życzenia, aby 
wymienione w powyższych grupach przedmioty 
przedstawione były w naturze; w razie zaś nie- 
możności mogą być korzystnie zastąpione w od- 
lewach, fotografiach lub dokładnych wizerunkach. 


miejscowości, lubo wyroby te są drobne i bez 
wielkiego pod względem artystycznym znaczenia ; 
a to dotyczy najdrobniejszego rysu, powszednie- 
go ich życia, równie jest dlań zajmującem, jak 
wszystko co charakteryzuje wyroby i sposób ży- 
cia na szerokich obszarach ziemi siedzących Ma- 
żurów, Krakowian, Rusinów itd. — jest_ jędnem 
słowem dia etnografa równie ważne, jakby się 


kraju. 

Cechy fizjologiczne, to jest należące do czło- 
wieka żyjącego i objawiającego się w ruchu, nie 
dają się przedstawić dla oczu, możemy je tylko 
rozpoznawać w ich objawach, jak np. cechy jego 
władz umysłowych. Przeciwnie, cechy fizyczne 
są widocznemi, dają się wykazać i przedstawić 
dotykalnie różnemi sposobami. Są one dwoja- 
kiego rodzaju: jedne z nich odnoszą się do we- 
wnętrznych organów człowieka i są Ściśle ana: 
tomieznemi; drugie zajmują się tylko zewnę- 
|trzną pokrywą ciała, w jej całości i w szczegó- 
łach. Na przedmioty zatem czyii okazy tych 
dwóch cech dotyczące, zwracamy tu szczególną 
uwagę, 0 ile nam takowych kraj nasz będzie 
mógł dostarczyć. 

Przystępujemy do szczegółów : "m 

W przedmiocie Antropologi: i Archeologii 
przedhistorycznej, mało dokumentów zebrano do- 
tąd w Polsce z ostatniej epoki geologicznej 
czwarto-pokładowej, w których Ślady bytu czło- 
wieka dowodnie nauka wykazuje; porobiono je- 
dnakże i u nas ważne w tym względzie odkry- 
cia. W znanych pieczarach mamuta, w Wierz- 
chowni blisko Krakowa, znaleziono dwie czaszki 
ludzkie i kości zwierząt obrabiane ręką ludzką. 
W pieczarach w Ojcowie znaleziono bardzo wiele 
broni z krzemienia, kości skamieniałe, całko- 
wite szkielety zwierzęee. Jak się zdaje były te 
pieczary mieszkaniem człowieka w epoce ka- 
mienia okrzesywanego i kamienia gładzonego. 
O odkryciu tych przedmiotów donosił pam Jan 
Zawisza w ważnych i licznych pracach swoich. 
Podłng niego, poszukiwania pana Przezdzieckiego, 
męża zasług na wielorakiem polu, kilka lat te- 
mu zmarłego, poczynione w dolinie Wiślanej, w 
Płocku, miały dostarczyć materjałów równie waż - 


i Francji. Byłoby interesem wielkiej wagi znać 


_ 5. Do działu antropologii należą także mà- 
terjały, mające służyć do zbadania typów istnie- 
jących obecnie w różnych prowincjach Polski. 
I Najpotrzebniejszemi do tych badań byłyby cza- 
Wyszczególniamy w nasępnych punktach |szki. Na tem polu dał się zaszczytnie poznać dr. 
przedmioty do okazu na wystwie paryzkiej naj- |Kopernicki. Ale to jedyne prawie dokumenta, 
bardziej się przydające : które posiadamy, a te nie podają nam jeszcze 

1. Czaszki i kości tak luzkie jak zwierzęce |nic stanowczego o rozmaitości typów w Polsce. 
iz epoki przedhistorycznej, jeeli nie w naturze, jOsoby, które byłyby w stanie dostarczyć Towa- 
to przynajmniej w dokładnyc odlewach z gipsu | 
lub wosku, z oznaczeniem iejscowości z któ- |różnych prowincyj, wielką by nam oddały usłu- 
rych pochodzą i w jakiej wastwie geologicznej |gę. Upraszamy je tylko, aby w takim razie nie 
były znalezione. czyniły wyboru między temi, jakie mieć mogą, 

, 2. Narzędzia kamienne vszelkiego rodzaju |lecz wskazały prostym napisem, zkąd która po- 
dające świadectwo o bytno:ś człowieka, jego |chodzi, dodając, jeżeli to być może, wiek i płeć 
sposobie życią i przemysłu wpomienionej epoce, |osoby, do której czaszka należąła, Szkielety cał- 
tudzież rozwijającej się stoniowo jego inteli- |kowite byłyby jeszcze użyteczniejsze od czaszek, 
geneji, jako to: siekiery ksemienne, strzały,|W braku tych okazów -w naturze zastąpić je 
lance, młoty; następnie, sziła, iglice, piły, |mogą odlewy z gipsu lub z wosku, a nawet fo- 
skrobaczki, obrzynaczki, i d.; 


! panów Zawiszy i Przezdzieckego, wielce są po- 
żądane w naszym kraju, i zam byłyby z żywą: 
i przyjęte wdzięcznością. | 


; naj ) aby głowa była odkryta, 
sunki zwierząt rena i mamu, rysunki bardzo|nie zasłaniały jej kształtu; aby wskazany był 
wyrażne, wyryte na rogu ren lub zębie słonia, |kolor oczów i włosów, i dodany do tych charak- 
zwierząt wówczas pospolityckw Europie zacho-|terów rozmiar głowy wedle jej długości i szero- 
dniej. Czy tego rodzaju ryski znaleziono i w|kości, jako też długości i szerokości twarzy. 

6. Wreszcie z wdzięcznością będą przyjęte 
wszelkie dzieła, broszury, dzienniki, sprawozda- 


włosy tsż 


Polsce pomiędzy narzędziami krzemienia, wcale 
nam nie wiadomo. 


rzystwu pewną liczbę czaszek, pochodzących z|- 


wreszcie, co |tografie i rysunki, byleby były dokładne; potrze- | 


odnosiło do' jakiegokolwiek innego luda najgło- 
śniejszej narodowości. 

„ Nie wdając się w dalsze określenia, wskazu- 
jemy, jakie przedmioty do tego działa należące 
mogą być. Towarzystwu dostarczone. Dołączamy 
tylko awagę: Że ponieważ okazy etnograficzne 
mają służyć dla nauki pod względem ekonomi- 
cznym, psychologicznym i obyczajowym, wierność 
zatem jest ich główną zaletą. 

- Temi przedmiotami będą: 

1. Wizerunki typów ludzkich, wedle miej- 
scowości różnych prowincyj dawnej Polski, z gi- 
psu lub z wosku. Te jeżeli nie będą nadesłane 
w naturalnej wielkości, należy ich wzrost, wiek, 
płeć oznaczyć, z dodaniem miejscowości, do któ- 
rej każdy z tych typów należy. Potrzeba także 
oznaczyć gatunek włosów, ich kolor, a jeżeli to 
być może, dołączyć ich okaz w naturze; ozna: 
czyć również kołor oczów, co uzupełnia charak- 
ter zewnętrzny typu. Takie same wymagania 
odnoszą się i do wizerunków fotograficznych, 
które mają być wykonane z przodu i z profilu. 

2. Ubiory mieszkańców w całej ich rozmaj- 
tości. Niech w jednej grupie okaże się lndność 
Polski historycznej w swym stroju miejscowym : 
Mazur, Kujawiak, Litwin, Rusin, i t. d niech 
w innej grupie zobaczy świat naukowy, kobiety 


3. Przedmioty poznajdykne w grobach i|nia, wymienionych powyżej przedmiotów doty-|w ubiorach właściwych różnym okolicom; niech 


ementarzyskach pierwotnycł mieszkańców na. |czące. 
szego kraju: urny pogrzebowepopielnice, ex-vota, 


: najciekawsza, dość zręmie wykonane ry-ļba jednak, 
> 


osobne grupy pokażą typy mężczyzn i kobiet 
eln , Nauki antropologiczne dopełnia w wielkiej|jużto w ubiorach codziennych, jużto w świąte- 
Byłoby rzeczą viwójnie ważną i|części etnografia. Trudno rzeczywiście odłączyć |cznych, w rozmaitych okolicznościach Życia ro- 


zajmującą razem, gdyby ty okazom towarzy- j nauke, traktującą o rysach ludzkich pod wzglę- | dzinnego. 


szyło opisanie zwyczajów ptzebowych pierwo- |dem historji naturalnej, od studjum nad ludno- 


3; Ozdoby. Tu wchodzą korale, bursztyny, 


tnych pokoleń, urządzania ł grobów, z wido-|ściami jak się nam one przedstawiają w obja*| granaty, paciorki różnego gatunku, np. dętki ; 
kami onych w rysunkach lułotografii. Wiemy, |wach swoich zwyczajnego życia w stogunku do dalej pierścionki, spinki. pasy rzemienne nasa- 
że pierwotni Słowianie i Liini sypali dla mę-| kultury ogólnej. Przechodząc tedy do, ftnografii, | dzane metalowemi guzami i blaszkami, i t. d. * 


żów znakomitych groby prz drogach, pod gó-| która, mówiąc iunęmi słowy, trudni się, szczegól- 
rami, nad strumykami, i nie kładli em 


miejsce stosem lub rzędem spodu pokładzio-|mysłu w różnych gałęziach rzemiosł, rolnictwa i| 


y [ ; l i niej opisaniem ludów obecnis:istniojącyth, ma na | kie płótna i sukna, wełnianki, 
przy waszem, Szczerem poparciu, Polska na .wy-|nych, jak ‘kotlina rzeki Samony (Solnme) we (trupa, bądź urnę z jego piołem , oznaczającjcelu badanie ich obyczajów, ich języka, ich prze-|gunie i t. d. 


4. Tkaniny z wyrobów miejscowych, tkac- 
kilimki, dery, 


5, Garncarstwo, wszelkie wyroby z 


= lie jednamu "z-rodakó 


zręcznie i wygodnie w tak zwanej komisji par- 
lamentarnej, tym właściwym organie do egze- 
kwowania niespokojnych duchów. 


niesie przemysłowi i handlowi austrjackiemu 
złączenie monarchii z temi rozłegłemi ziemiami 
przez aneksję lub traktaty handlowe i wojsko- 


każdy z mowców wstrzymał się od postawienia 
dodatniego wniosku (krytycznej chwili położenia. 
zwolniono rząd od dawania objaśnień. Trudno 


tucie. Wskutek tego nic innego nie pozo- 
stawało mniejszości jak ustąpić z Koła. 


A to ustąpienie zada ostatni cio8| obie w > a E te dysku- |we, podają rękę, szukającym jej od rozpraw de- Stało się. Kryzys wewnętrzna Koła z dwóch 

T yobrazić coś piękniejszego nad tę dysku » podają : A E z : i : k w wo 
i ści inej i - i i i ż i h, odnikom wojskowym, sprzyja-| dni ostatnich zmieni jego charakter i naturę. 
większości delegacyjnej. Za mniejszością |sję wymowną swoją prostotą, silną umiarkowa- | legacyjnych, przew a ym, sprzyj Członkowie którzy wystąpili, a raczej którzy 


jącym związkowi z Moskwą. 

Nie może bardziej, jak te budzące się dą- 
żenia, mie dowodzi niebezpieczeństwa ustalenia 
się Moskwy w niezdobytej pozycji na Dunaju i 
na półwyspie Bałkańskim, nie uie poręcza z gó- 
ry słabości przyszłej monarchii wobec Moskwy i 
wzmocnienia żej żywiołów sprzecznych z sobą a 
zarówno rozkładowych jak te naraz obudzone a- 
petyta. Tymczasem wszakże, powiadają tutaj, 
wszystkie czynaiki we Wiedniu, z wyjątkiem 
może monarchy i ministra spraw zagranicznych, 
są dla tych dążeń zjednane, wszystkie od stron- 
nictwa wojskowo-dworskiego, skończywszy na 
protekcjonistach frakcji postępowej parlamentu, 
a przechodząc przez cały, bez wyjątku, 
gabinet austrjacki. 

Wobec takiego stanu rzeczy trudno zdaje 
się marzyć o większem zwycięztwie prądów zdro- 
wych i samozachowawczych w układach, które 
rozpoczęła misja Ignatiewa — jak otworzenie o- 
czu zaślepionym, że Moskwa nie właściwie nie 
obiecuje, jak to co monarchia bez niej wziąćby 


niem, wzruszającą podniesieniem grozy chwili, a 
porywającą nieprzepartą siłą prądu dziejowego 
przez niespodziane wyłonienie się takowej, i ja- 
duość dążeń zamanifestowaną w różnostronności 
zapatrywań. 

Wypadek zrządził, że w tej chwili może, 
gdy p. Tisza prosił o zwolnienie go od dawania 
objaśnień, miał już może w kieszeni wezwanie 
dv Wiednia, z przyczyn jak powiadają zewnę 
trznego położenia — będzie więc mógł natych- 
miast zrobić użytex z manifestacji parlamentu, 
jako czynnika, z którym trzeba się liczyć przy 
braniu decyzyj najwyższych. Nikt tu nie wątpi 
ani w patrjotyzm prezesa ministrów, ani w je- 
dnostajność jego zapatrywań na położenie ze- 
wnętrzne z zapatrywaniami ogółu narodu. Inna 
rzecz wszakże, zapatrywania gabinetu i wpływ 
nawet, jaki ma przez prawo zapewniony na 
sprawy zagraniczne, a inna gdy w takiej chwili 
gabinet otrzymuje jednomyśłne zlecenie reprezen 
tacji narodowej. Ten sam gabinet, który na tem- 
że posiedzeniu otrzymał w sprawie wagi zasa 


Koła stoi bowiem kraj cały, z wyjątkiem 
koierji stańczyków krakowskich. W każdym 
razie już teraz zdarta będzie do szczętu za- 
słona tajemnicy, którą otaczała się delega- 
cja. Mniejszość, nie związana regulaminem 
Koła, będzie mogła już teraz swobodnie roz- 
winąć większą działalność tak w sprawach 
narodowych, jak w sprawach specjalnie au- 
strjackich I wyjdzie ma jaw zupełnie wiel- 
ka różnica między przekonaniami i polityką 
mniejszości i większości. Ikraj będzie mógł 
stanowczo osądzić, po czyjej stronie jest 
słuszność. 

A gdy przyjdzie wkrótce do ponownych 
wyborów, to opinia kraju będzie już tak 
wyrobioną i ustaloną, iż w przyszłej Radzie 
państwa dzisiejsza mniejszość stanie się bar- 
dzo przeważną większością w reprezentacji 


moralnie zostali wypchnięci, zabrali z sobą cały 
pierwiastek ruchu, który delegację z życiem ota- 
czającem wiązał. Jeżeli obecnie sami na czyn 
polityczny i sumaryczny się nie zdobędą, wów- 


większą niekorzyść sprawy ogólnej, narodowej. 
Nie wątpimy na chwilę, 


stał się przez to samo początkiem lepszej, regu- 
larniejszej działalności politycznej naszego spo- 
łeczeństwa. Lecz potrzeba, aby się na niego zdo- 
byli. Czy się zdobędą? Bez tego, wygrawszy nie- 
wątpliwie swą sprawę przed opinią publiczną, i 
przed wszelkim sądem bezstronnym, ua drodze 
życia politycznego oni będą pokonani, a z nimi 
i sprawa narodowa poniesie klęskę. . 

Być może, Że w poczuciu straszuej odpowie- 
dzialności, jaka spada na delegację, jako ciało 
zbiorowe, za jej bezczynność i zapoznawanie tak 
wymagań uroczystych chwili, jak i głosu opinii 
publicznej, obudzone w większości sumienie pą- 


delegacyjnej. Wii abrawie ugody z Austri a-|potrafiła, i jak zachowanie sobie w tej chwilijtrjotyczne, wstrząśnione ostatnim wypadkiem, 
` "ga kwestji nen i E D wolnej ręki wobec nadchodzącego konfliktu an- f zdobędzie się na dostateczną energię, aby szukać 

H4 aj R G Nar 4 JARE LA ałosów większości. Trzynaście ERY e Daj Boże, aby było ina- E dka, yN phm otrotw ie 
BASE NDPECIECIE „MAZ I . i ; P ERr 3 „|czej,j ale w chwili wyjazdu ztąd pana Tiszy zjłej większości. Wówczas także mógłby nastąpi 
X Je » głosów, które stopniały do dziewięciu przy for ij J tąd p y a Ufracuióny ku Jepszemu. "M iąełote pd 


dalekowybiegającemi planami, ludzie dobrze po- 
informowani zn". Że na teraz nie mo 
żna się niczego lepszego spodziewać. 


malnem traktowaniu zaleconem przez rząd w 
tejże samej kwestji. 

Miałem sposobność wskazać na ruch, jaki 
się tu wszczął dla zjednoczenia opozycji. Wszyst- 
kie jej odcienia oddały już od tego czasu swoje 
wotum co do potrzeby i gotowości zjednoczenia 
Dniem przedtem przed wzmiankowaną dyskusją, 
rząd w sprawie rozporządzenia  ministejalnego 
ograniczającego swobodę zebrań ludowych, otrzy- 
mał 17 głosów większości, pomimo że na posie- 
dzeniu klubu, pan Tisza oświadczył się gotowym 
odmienić w razie praktycznej uciążliwości swoje 
rozporządzenie, a nawet cofnąć go zupełnie, w 
Izbie zaś użył całej potęgi. swojego talentu kra- 
somowczego, aby bronić jego zgodności z zasa- 
dami konstytucji i jego użyteczności praktycznej 
dla normalnego rozwojn wolności. Podstawy ga- 
binetu są więc zachwiane od samej próby zje- 
dnoczenia. Opozycja pracuje nad wytworzeniem 
wspólnego programu, a wraz z nią pracuje nad 
tem rozwój wypadków i politycznego życia na- 
rodu. Niewątpliwym punktem tego programu bę- 
dzie, jak określiły organa stronnictw: państwo- 
wa polityka Węgier skierowana przeciw zabor- 
czym dążeniom i wpływom Moskwy; dalsze punk- 
ta dopiero, dotąd jasno nie określone, dotyczeć 
będą organizacji wewnętrznej. Program, to zwy- 
cięztwo opozycji. — Dla Tiszy zaś i dla jego 
gabinetu, upaść wobec programu, którego klu- 
czem polityka anti-moskiewska byłoby sromotą 
nad miarę. Zrobi więc wszystko ze siebie, aby 
ten punkt tworzącego się programu nie mógł 
być zwrócony przeciw niemu. We Wiedniu zaś 
zrozumieją, że niemożliwe są w Węgrzech ża- 
dne rządy konstytucyjne, któreby uie stawiały 
otwarcie za zadanie przeprowadzenie praktyczne 
ochronnej polityki złamania zewnętrznej prze- 
wagi Moskwy. 

Zwycięztwo tych dążeń narodu węgierskie- 
go, najenergiczniej nawet popartych, nie jest by- 
najmniej zapewnionem w monarchii. Wedle na- 
der dobrych wiadomości z Wiednia, a wiadomo, 
że tu mają wyborne informacje o wszystkiem co 
w Wiedniu zachodzi, sformowała się tam potę- 
żna, przepotężna liga, która w swych usiłowa- 
niach praktycznych pracuje na korzyść Moskwy, 
a na zgubę w przyszłości monarchii. Jenera? 
Ignatiew, przyjmując na przywitanie, rzec mo- 
żna, austrjackie zamysły rozciągnięcia wpływów 
i potęgi monarchii ua zachodnią połowę półwy- 
spu Bałkańskiego, aż do morza Egejskiego, i 
oświadczając gotowość na korzyść takich zamy- 
słów zmodyfikować nawet granice zachodnie Buł- 

arji, dał pochop do stworzenia się takiej ligi. — 
i, którzy za wszelką cenę pragnęli utrzymania 
przyjaźni z Moskwą, ci, którzy marzą o rozcią- 
gnięciu potęgi wojskowej monarchii i o powro- 
cie wewnątrz do rządów absolutnych, ci, którzy 


jednania zaczętoby budować od fortecy delega 
cyjnej, i tą razą pojednanie nie byłoby sztuczne 
i formalne, lecz istotne i wewnętrzne, bo opł- 
dłyby mury odosobnienia delegacyjnego, i szeroki 
prąd życia wtargnąłby się w to otrętwiałe cia- 
ło. Czy ten drugi obrót rzeczy możliwszy?.. O 
badwa byłyby potrzebne... a tymczasem niech 
każdy dźwiga Odpowiedzialność przed narodem, 
w mierze jaka nań przypada — za przyszłość 
za to co się stanie! 


Budapeszt 31. marca. 


(Wa) Zwyczajem od lat ustalonym Izba de- 
putowanych węgierskiego parlamentu poświęca 
część sobotniego posiedzenia załatwianiu petycji. 
Wypadek zrządził, że pomiędzy petycjami zna- 
lazła się wezoraj petycja komitatu spiżskiego 
(Szepes), udającego się do parlamentu z prośbą, 
aby tenże zalecił rządowi „zagrożone interesa 
monarchii choćby siłą zbrojną obronić". Izba 
„wiedziona delikatnem poczuciem wymagań chwili, 
dała miejsce dysknsji improwizowanej nad pety- 
cją, dyskusji, która stała się nadzwyczaj ważnym 
momentem politycznym. 

Ośmiu mowców, a pomiędzy nimi prezes 
gabinetu zabierali głos, ten ostatni, aby prosić 
o zwolnienie od dawania objaśnień w chwili tak 
krytycznej; tamci, aby podnieść, że we Wiednin 
toczą się obecnie układy rozstrzygające, czy 050- 
narchia za cenę ustępstw moskiewskich porzuci 
porozumienie z Anglią, aby wyrazić jednomyślne 
przekonanie narodu węgierskiego, Że niema tej 
ceny, za którąby wolno było opuścić obronę in- 
teresów austro-węgierskich i europejskich prze- 
ciw Moskwie. 

Zacząwszy od br. Kaas, który rozpoczął 
dyskusją skonstatowaniem, że idzie o petycję 
komitatu zamieszkałego przeważnie przez naro- 
dowość słowacką i niemiecką, a zatem, że pety- 
cja wypływa z poczucia patrjotycznego obywa- 
teli węgierskich różnorodnego pochodzenia, aż 
do hr. Apponyi Alberta oświadczającego, że za- 
biera głos dlatego, aby nie brakło Żadnego od- 
cienia parlamentarnego w tej manifestacji zapa- 
trywań ciała reprezentującego naród, wszysc 
mowcy złożyli świadectwo, że niema w Węgrzee 
różnicy w poczuciu zagrożonych interesów i w 
poczuciu potrzeby bronienia ich siłą zbrojną. 
Zacząwszy od Csernatoniego najbardziej zbliżo- 
nego do rządn, który oświadczył w konkluzji, że 
jeźli monarchja teraz, gdy Anglia występuje do 
działania, nie odważy się odeprzeć siłą napór 
moskiewski, to oznaczałoby to zbliżenie się końca 
jej dni, aż do Appeniego, który streścił kwestję 
stawiąc dilemmat, czy monarchia ma zostać 
wspólnikiem rozboju, czy stanąć w obronie prawa 
europejskiego, — każdy z mowców oświadczył 
się przeciw targowi, jaki prawdopodobnie odby- 
wa się w Wiedniu o dalsze zachowanie monar- 
chii, a za potrzebą zjednoczenia natychmiast 
usiłowań monarchii z usiłowaniami Anglii. Wszy- 
scy zaś mowcy domagali się od rządu, aby wy- 
warł całą presję na politykę zagraniczną, do ja- 
kiej jest upoważniony przez prawa zasadnieze 
państwa, i aby rzucił na Szalę cały wpływ Wę- 
gier, iżby we Wiedniu porzucono targ z Moskwą 
i za żadną cenę nie opuszczano porozumienia z 
Anglią. Apponyi wprost powiedział, że po jedno- 


Pa 


Luźne listy o delegacji polskiej 
w Wiedniu. 
Wiedeń d. 2. kwietnia. 


Burza, na którą się zanosiło oddawna w Ko- 
le polskiem, wybuchła. Stosunki Koła od zna- 
cznego przeciąga czasu przedstawiają stan cho- 
robliwy. Bezczynność, martwota i nieporadność — 
oto był charakteristikon ogólny i główny tego 
zbiorowego ciała. Gdy olbrzymie wypadki, wśród 
których żyjemy, poczucie powszechne w kraju, 
Że przyszłość nasza narodowa w grze się także 
znajduje, i posłowie na zasadzie poczucia tego 
wybrani zaczęli stawiać Kołu wymagania, przez 
bardzo wyjątkowych tylko pojmowane — musiał 
się wyrodzić wśród inercyjnego ciała stan gorą- 
ezkowy. 

W Kole polskiem nie ma wyraźnych różnie 
politycznych (a przynajmniej nie mają one zna- 
czenia); zapatrywania teoretyczne, że tak po- 
wiemy, na sprawę naszą, nie wiele się także 
rozchodzą; chęci służenia jej, jak przypuszczać 
się godzi, są też same. Różnica w tem zachodzi, 
że większość pogrążona w apatji i tanim hamle- 
tyzmie skarzy się na te nawet obowiązki, do 
których ją regulamin Izby powołuje, i ma wstręt 
do całego Życia parlamentarnego, jako zbyt ru- 
chliwego, mniejszość, wyjątkowi, odczuwając sil- 
niej co naokoło nich zachodzi, szamocą się z 
martwotą, jak żywy przywiązany do umarłego. 
Że sprawy delegacji polskiej we Wiedniu nie! 
rozwinęły się przy tym stanie rzeczy gorzej, jak 
się rozwinęły, to przypisać wyłącznie należy Za- 
cności charakteru i tradycyjnemu patrjotyzmowi! Austrji jest bardzo znaczną. Są miasta, gdzie 
wyjątkowych, których los wyniósł do steru w de-|pqq zawiadowstwem prywatnem daleko lepiej 
legacji, ale natomiast masa, zaspokojona łatwym znajdują się urządzone zakłady szpitalne, niż pu- 
sposobem w sumieniu patrjotycznem, sformowała | 


V l n bliczne. Minister Horst zgodził się z popraw- 
na około nich gwardję bezczynności, która z aro- | kami Grocholskiego i Hausnera. Taba przyjęta 


gancją samowiedniej bezczynności i niepojmowa- ję również. Po $. 24 przerwano dalsze obrady. 
nia, stoi na straży, ahy się nie nie robi- Komisja ugodowa Izby panów wygotowała 
ło = wyniośle odpycha Sa mieważę A już sprawozdanie o projekcie dotyczącym długu 
montusnego działania ko oyo z ù i TH i : = o 
w razach koniecznych z umyślną ignorancją przed- og godnie „z uchyałani „Jelcze 
miotu i okoliczności mści się nieporadną i chy-, À 
bioną z góry akcją za turbowanie jej zarzutami. 
o bezczynność i za popychanie naprzód. 

W trafnem poozuciu usunięcia lnb przynaj- 
mniej osłabienia tej głównej zawady wszelkiej 
działalności, szturmująca do czynu mniejszość: 
wyczerpawszy wszystkie sposoby poruszenia Ko- | 
la, zdecydowała aoa postawienie wnioskn o 
rewizję regulaminu Koła — mając nadzieję, że 
osłabi w ten sposób dyktaturę bezczynności, a 


Austro-Węgry. 


Dnia 1. b. m. obradowała wiedeńska Izba 
poselska nad dalszym ciągiem ustawy kwaterun- 
kowej. Na propozycję komisji odrzucono nasam- 
przód znany wniosek Krzeczunowicza, i przyję- 
to w niezmienionym tekscie $$. 8, 19, 23 i 38. 
W §. 10 wyszczególnione są te lokalności, która 
mają być wolne od obowiązku kwaterunkowego. 
Streeruwitz z Czech wniósł, aby lokalności 
klasztorów żeńskich o tyle tylko były wolne od 
tego obowiązku, o ile podpadają ścisłej klauzu- 
rze. Grocholski domagał się wg dla dusz- 
pasterzy wszelkich wyznań. Hausner posta- 
wił wniosek następujący: Uwolnione od obo- 
wiązku kwaterunkowego są: 4) lokale poświęco- 
ne dla publicznej służby bożej, dla publicznych 
zakładów szpitalnych i dobroczynnych, oprócz te- 
go lokale wszystkich publicznych zakładów na- 
nkowych, tudzież lokale tych zakładów szkol- 
nych, wychowawczych i prywatno-leczni- 
czych, które nie są obliczone na za- 
robek, nakouiec lokale poświęcone na użytek 
muzeów i bibliotek." Motywując ten wniosek 
nadmienił Hausner, że liczba takich prywa- 
tnych zakładów leczniczych i dobroczynnych w 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


Lovów dnia 3 kwietnia, 


* Na liczne zapytania donosimy, iż Lolo (Bé 


bè) będzie danym w piątek 5. b, m. po raz dragi. 
Wezoraj panna Mantilla była entuzjastycznie przyj 


głeśnem zawotowaniu kredytu w delegacji wę-|są za federalnem urządzeniem monarchii i upra- |zapewni większą swobodę i większą odpowie- mowana przez publiczność. Rzeczywiście zasługi- 
gierskiej ma mocy oświadczeń minieterjalij wiają słowiańskie dążności, zarówno jak najgłó |dzialność osobistą pojedynczych posłów, bez na- W3ła na to tak tpiewem jakoteż grą pełną pra 
ruszenia ogólnej solidamości. Dotyczący wniosek "dy. W „Don Carlosie" pożegna p. Mantilla publi- 


wniejsi koryfeusze parlamentu wiedeńskiego, 
wszyscy poszli ua lep takiej myśli od czasu, jak 
zamigotała możność urzeczywistnienia jej bez 
konstatując jednozgodność zapatrywań i prosząc ofiar. Konstytucjonaliści a la Herbst, wyliczają 
Izbę, aby dla tych samych przyczyn, dla których 'już niezmierne korzyści materjalne, jakie przy- 
ENEMY YW ANETT 20 DO 
gliny, garnki, garnuszki, dwojaki, trojaki, garn- rannie zapakowane, powinny być nadesłane jak 
ki drutowane, misy, dzbanki, kafle, i t. d. najspieszniej z napisem : 

6 Sprzęty i naczynia domowe, „A l Exposition des Sciences anthropologiques 
narzędzia gospodarskie: jak maglo- an Trocadero, Paris.* 
wnica, Sagany, czerpaki, sierpy, wszystko, jednem Listy i ogólnie korespondencje dotyczące et- 
słowem, co charakteryzuje przemysł ludowy. nografii mają być wysłane pod adresem : 

7 Wyroby z drzewa, z kory, z si-i „M. le professeur Duchiński, prósident de 
towia, jak równie z kości i z rogu: ko- la Sociótć Anthropologiqne et Ethnographique 
sz, koszyki, kobiałki, krobki, pletnie i i. d. _ jPolonaise a Paris, Vice-président de la Société 

8. Instramenta muzyczne: skrzyp (frangaise) 4' Ethnographie, Boulevard Saint- 
ce robione przez lud, też fujarki, piszezałki, du- : Michel, 54, Paris. 
dy, kobzy, teorbany, drumle, i t. d. z nutami | Listy zaś i korespondencje dotyczące nauk 
śpiewów ludowych. |antropologicznych należy przesyłać pod adresem: 

Powtarzamy tu co do przedmiotów w po” | „M. Chudziński, Secrótaire général de la 
wyższych grupach wymienionych, a które może | Sociótć Anthropołogique et Ethnographique Polo- 
w małowążnemi się wyda- |naise, próparateur du laboratoire d' Anthropolo- 
tza i nieggłłinemi aby się na wystawie paryzkiej |gie de l'Ecole des Hautes Etudes, 15, rue de 
znajdowały: — że dlasetnografa m l'Ecole de Médecine, Paris. 
przedmiot nie jest obojętnym, a im oryginalniej- „Dla uniknienia wszelkich pomyłek, wyrazy: 
szy, tem bardziej uwagę jego zajmuje, boć włą- | „Sciences anthropologiques*, powinny być wypi- 
śnie takie przedmioty charakteryzują warstwy jsane bardzo wyraźnie i widocznie po jednej i po 
ludowe. drugiej stronie każdej paki. 

9. Byłoby rzeczą pożądaną, aby na wyata- Ponieważ wystawa naszego towarzystwa wy- 
wie znalazły się widoki przedstąwiające bifdo-|imaga wielkich nakładów, wszelkie zatem datki 
wnictwo ludowe, tak co do zwyczaj mie- i ofiary ku poparciu jego usiłowań z wdzięczno- 
szkań, jak i do aa odacakich, stodół, tyścią przyjmie i o takowe uprasza. Te zaś mają 
t. d. wszystko to em służy do poznania lu-|być nadesłane pod adresem : - 
dności żyjących na rozległych ziemiach dawnej „M. Bonis Nabielak, Membre de la Commis- 
Polski. sion Gónórałę de la Societć Anthropologique et 

10. Mapy: Mapy etnograficzne, lingwisty- Ethnographique Polonaise, 17, Avenue des Chas- 
czne i statystyczne, oraz tyczące się hydrografii |seurs, Paris-BatigRolles." 

i geologii ziem polskich. Kończąc niniejszą, odezwę powtarzamy, że 

11. Materjały dotyczące się dawnych|naród, który w całej przeszłości swojej do naro- 
Prusaków, Litwinów, Zmudzinów, Łotyszów, Ko-|dów najucywilizowańszych tależał, z uprawiania 
zaków, oraz Żydów, Tatarów, Cyganów i w ogóle nauk w rozlicznych gałęziach. wiedzy ludzkiej 
wszelkich kwestyj w zakres etnografii wcho- |powszechnie był znany i ceniony, a który i o- 
dzących. becnie, pomimo najtrudniejszych okoliczności, tak 

12. Pożądane są także dzieła i rozprawy] W nankach jak sztukach pięknych zaszezytnie 
dotyczące wykazanych powyżej przedmiotów.  |innym dotrzymuje kroku, — że naród. taki nie 

Jakkolwiek Towarzystwo nasze nie może |może pozostać obojętnym, kiedy jedno z państw 
przyjąć na się obowiązku drukowania uwag i|pierwszego rzędu, prawdziwą cywilizację pojmu- 
rozpraw swoim nakładem; zapewnia przecież |Jące, otwiera pole, na którem każdy kraj, każde 


uczonych którzy zechcą je zaszczycić swoją ufno- towarzystwo, przedstawić może wyniki prac i M apa, JED ni de 
ścią, że zużyteczni prace ich dla nauki: już to|pomysłów swoich we wszelakim zawodzie Judz-|ga — oto obraz stanu 'zeczy w delegacji, 


do z współudziałem pp. amatorek i amatorów, pana 
tłómaczeniem na język francuski w całości, lub kiej działalności, tak w rozlicznych gałęziach | którego dla zupełności teba dodać imponujące- Paan r R a kusza Ej 
przedstawieniem rzeczy w streszczeniu dla ogło-|przemysłu, jak w obszernej dziedzinie nauk i|go powagą i nieugiętościprezesa, który RADO: mi od a ea u WA 
szeń pod imieniem autorów w buletynach To- sztuk pięknych. ścią chwilową z pozoramnieugiętości— albo do ; Ypera komiczna H i a euac i ende w ; y- 
warzystwa antropologicznego; a nadto, Towa- Paryż d. 1. marca 1878. . |puszcza wyniki takie ik wczoraj, albo też e nacrówie po lecę gn p. A 
rzystwo nasze będzie miało odczyty publiczne o Prezes : Dachiński Franciszek, wiceprezes% | wstrząśnieniem patrjotyczj swej duszy ratuje, kaj 4 w RAM oki 5 żyd 
przedmiotach w jego zakresie leżących. W różny |Dr. Edward Landowski, sekretarz główny: T.|honor reprezentścji polski we Wiedniu dekla-; sint au do Sue O sa 
więc sposób szanowni współpracownicy nasi mo- | Chudziński, sekretarz roczny : Goldstein Edward, | racjami publicznemi w ibie, czy w delegacji, 


ło godzinie wpół do 8mej wieczór. 
é krajowi i ogólni -| członkowie zarządu: Gasztowtt Wacław, Go-|czy gdzie się wydarzy nżewnątrz. Resztę robi, | w W niektórych miejscach przygotowują już 
0 ek Tonada na sk e styński, Grogi icz Kazimierz, Nabielak Lu-iafbo raczej przeszkadza Jbieniu instynkt iner- | materjały do rozpoczęcia zwykłych wiosennych ro- 
SAEI w tej odezwie przedmioty, sta-|dwik, Zaborowski Zygmunt. leji tego ciała zwanegolelegacją, kryjący się bót miejskich około naprawy dróg, urządzenia plan- 


inne postąpienie byłoby prostem „wyprowadze- 
niem w pole“ narodu i oppozycji węgierskiej. 
Na głosy te prezes ministrów odpowiedział 


czność lwowską. 
benefńs. 

* Dziś benefis p. Ładnowskiego. Radzimy spie 
szyć się 4 kupowaniem biletów, bo wieczór z pe- 
wnością zabraknie ich w kasie; przy tej sposobno- 
ści dobrze by było zamawiać równocześnie miejsca 
na przedstawienie sobotnie, na dochód p. Jnliana 
de non recevoir. wniosk odpychające w nieko- Zakrzewskiego, który śpiewać w dniu tym będzie 
niecznie parlamentarnej formie nawet, jak to u- partję Genara w Lukrecji Borgii. Z grzeczności 
czynił pierwszy z wymenionych posłów. Już po dla beneficjanta wystąpi w roli Orsiny panna Waj- 
tym pierwszym dniu 'ozpraw wnioskodawca i cówna. 
poseł nie przyzwyczajory jeszcze do fatalnej pro | * Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
cedury załatwiania spaw poważnych w Kole, czwartek dnia 4. kwietnia r, b. o godzinie 6. wie- 
dali za wygranę, i do hnych zwrócili się prak- czorem. -—— Na porządkn dziennym: 1. Prośba 
tyczniejszych zajęć. Nadrngi dzień, to jest wczo-! dzierżawcy folwarku Błotni e częściowe zwolnienie 
raj — miara i u reszty się przebrała. Pojednaw- od zarządzonych kroków egzekucyjnych, tudzież o 
cze wystąpienie posłaSmarzewskiego zdawało przedłużenie terminu do spłaty zaległego czynszu 
się już nawet lepszy brót rzeczy zapowiadać, dzierżawnego. 2. Wybór jednego delegata do Rady 
gdy nagle powrócono d wielkich środków falan- zarządu fundacji hr. Skarbka w miejsce dr, Semil- 
gi bezczynności. ' skiego. 3. Wniosek w sprawie asyguowania kwoty 

P. Gołąb podniósłsię jako silny egzekutor 454 złr. 99'/, ct. przypadającej na gminę z tytulu 
woli falangi, i w mowi nie do rzeczy, obsypał patronatu jako datek konknrencyjny na restaurację 
„tych panów" zarzutan ubliżającemi, a żądanie budynków plebańskich przy kościele N. P. Marji 
ich nazwał, już nie ʻiem — parlamentarnem, Śnieżnej. 4, Wnioski w sprawie urządzenia i ntrzy- 
czy nieparlamentarne „głupstwem*, Prezes mywania drogi do Zakładu ebłąkanych w Kulpar- 
Koła miał tę nieszczęsą słabość, że mimo do- kowie wiodącej. 5. Ks. Jan Mazanowski zawiadow- 
pomnienia się mniejszożi nie przywołał mowcy ca gr. kat. kapełanii w Sichowie o asygnację na 
do porządku; posłowie roniący wniosku Skrzyń- drzewo opałowe. 6. Budżet funduszu szkolnego i 
skiego poczuli się więgęmoralnie wypchniętymi z funduszów pod zarządem gminy zostająćych, 
ciała, któremu tak wstętna wszelka chęć refor-. « 
my i opuścili Koło. Tylo poseł Kamiński, jeźli 
się nie mylimy, stawią wnioski merytoryczne, 
daleko wybiegające poza chęci nawet autorów 
formalnego wniosku Skzyńskiego, i nie mające 
z nim nic wspólnego, ja to oświadczyli obrońcy 
wniosku — pozostał na'azie w Kole. 

Krótki rys tych rodraw jest nader charak- 
terystycznym, i dlatego Fbrew zwyczajowi poda- 
łem go tutaj. Zastanawijąc się nad nim, każdy 
z samego zestawienia imion występujących i 
wielkiej ilości niemych słów, spostrzeże, jak w „błaznował” już po drugorzędnych szynkowniach. 
delegacji układały się RY, i jak zwierała się, Kuchnia lndowa przeniesioną została z dniem 
zawsze falanga nie nie »bienia. Hr. Mieroszew- | i. kwietnia z Chorążczyzay do domu pod 1. 8 przy 
ski, radca Gniewosz, bezwzględny p. Chrza-' |. Frakowsktaj 
nowski i Dunajewski, cplomatyzujący p. Sma- ™" r 
rzewski i Gołąb, aż è posła Kamińskiego , Na korzyść budowy gmachu Tow. muzycznego 
który całą duszą łączy 4 z opozycją i w teo- dane będzie w sali kasyna mieszczańskiego w pią- 
retycznych wnioskac daleko, daleko wybie- 


posła Skrzyńskiego 0 wysadzenie w tym celu Będzie to jej; ostatni występ i 
specjalnej komisji przyszedł onegdaj pod obrady 
Koła (31. marca) i mstał przyjęty z szyder- 
stweim. Niestety, obok »osłów jak hr. Mieroszew- 
ski i radca dworu Gnkwosz, walczyli przeciw 
niemu panowie Chrzancwski, Dunajewski i inni, 
stawiąc wnioski, któreły Francuz nazwał la fin 


Jedna z typowych fignr lwowskich opuściła 
w tych dniach to „ziemskie mieszkanie”. Umarł 
Grzegorz Zacharjasiewicz, znany prawie wszystkim, 
którzy dłnższy czas bawili we Lwowie, pod nazwi- 
skiem „barona“, Człowiek ten żył z jałmnżny, któ- 
rą dostawał za swoje komiczne śpiewki i dekla- 
macje, rolę pajaca, którą grał nie bez talentn i 
do czego nie mało mn była pomocną jego karyka- 
turalna iście bndowa. Dawniejszemi czasy nieszczęśli- 
wy „baron“ był jeszcze w modzie u wyższych 
warstw społeczeństwa, w ostatnich czasach jednak 


` 


|| 


| 


taeyj i t. p. Głównie cieszy nas jednak, ża w ty 
roku przyszedł nareszcie termin aa zaniedbaną de“ 
tąd ulicę Stryjską, na której stan tyle skarg Í za- 
„żaleń słusznych otrzymaliśmy] w zimie. Wczoraj 
i przechodząc tamtędy oglądaliśmy świeżo zbudowany 
(most; knpa xwiezionych kamieni zaś zdają się 
świadczyć, że roboty się na tem vie skończą, a 
i Btryjskie może oczekiwać znpełnej naprawy swych U 
środków komnnikacyjnych. Opowiadają, że miasto 
ipowzięło myśl sylantowania Zońówki. Nie możemy | 


czas zmiana dokonana wyjdzie niestety na tem nie więcej uczynić, jak tylko tej myśli przyklasnąć 


|i od siebie dodać słowo zachęty. Miejse odpowie- 


Że czyn iah polityczny j dnich do przechadzki mamy tak nie wiele, a naj- 
znalazłby szerokie i energiczne poparcie kraju ij piękniejsze z nich leżą odłogiem. 


— Z nad Bugu 2. kwietnia. (Tyfns plamisty 
i potrzeba pociągnięcia kordonu.) Potwierdzając i | 
uzuając przezorność obywatelstwa tarnopolskiego 
powiatu, które wniosło prośbę do namiestnictwa, 
aby w celu zapobieżenia przewleczenin tyfusu pla- 
j mistego z za kordonu, zechciało użyć najenergi- 
czniejszych środków ochronnych, — zamierzają ró- 
wnież i obywatele ziemscy powiatu sokalskiego, za 


ka powiatowego pana Stanisława Polano wskiego, 
wnieść prośbę do namiestuictwa, aby i w powiecie 
sokalskim, który dokoła graniczy z Wołyniem i 
Kongresówką, zaprowadzono kordon uadgraniczny 
sanitarny, 

Do wniesienia podobnej prośby zmuszają fak- 
ta, za których autentyczność mogę poręczyć, że pod 
Chełmem i pod Łuckiem, miastach, odłegłych o mil 
10 od granicy, założeno wielkie lazarety wojenne, 
w których tyfus plamisty okropnie się aroży. 

Znając energię starosty sokalskiego, nie wąt- 
pimy, iż on mając polecenie z namiestnictwa, za- 
prowadzi wszelkie sanitarne ostrożności, aby nas 
od zarazy uwolnić. 


— Kraków 1. kwietnia, Czas donosi, że wczo- 
raj wieczór trębacz 12 pułku piechoty ujął pod 
Prądnikiem jakiegoś człowieka między fortyfkacja- 
mi, którego choć chciał się mn dobrze okupić, od- 
dał najbliższej komendzie, Miano przy nim znaleźć 
rozmaite rysunki militarne i już w nocy przesłu- 
chiwano go. Ten sam dziennik ze źródła pewnego 
dowiaduje się, że pewna liczba ajentów moskiew- 
stich wysłaną została świeżo do Galicji i Węgior 
dla śledzenia ruchu wojsk i stanu zakładów mi 
litarnych. 

Towarzystwo muzyczne krakowskie ogłosiło 
drukiem sprawozdanie z czynności zarządu i ze 
stanu Towarzystwa za czas od 1. czarwca 1876 
r. do 31. grudnia 1877 r. Dochodu miało Towa- 
rzystwo w tym czasie 9448 złr. 53 et ; rozchód 
wykazuje tę samą cyfrę, wszelako mieści się w 
nim knpno fortepianu za 510 złr., odłożone na fan. 
dusz budowy domu 200 złr. i saldo kasy 51 złr, 
12 ct. Członków liczyło Towarzystwo: protekto- 
rów 3, honorowych 16, czynnych 65, wspierającycg 
283. Uczniów pobierało naukę w szkole Towarzy- 
stwa 143, a między tymi 69 bezpłatnych. Obecny 
majątek Towarzystwa wynosi 5800 xzłr. 40 ct. 
Cyfry te świadczą najwymowniej o pięknym rozwo- 
ju Towarzystwa, które na zewnątrz objawiło SWĄ 
czynność prodnkcjami pnblicznemi, których było w 
pomienionym czasie 17, a które wykonane były w 
ogóle z powodzeniem, 


Arab o poikoju sanstefańskima., 
Dziennik berliński Post podaje następujący prze- 
kład z dziennika arabskiego Achbar, w Smyrnie 
wychodzącego, na dewód jak Arabowie tłómaczą 
pokój w San Stefano: „Jest tylko jeden Bóg i 
Mahomet jego prorok! Cieniowi boskiemn podobało 
się Moskwą obdarować pokojem! Wierni wiedzą 
jak potępieni czciciele obrazów zbnatowali się, od- 
mówili haraczu, za broń chwycili i przeciw władcy 
wiernych z całą siłą i szatańskiemi nowoczesnemi 
sztnkami wystąpili. Chwała niech będzie Bogu! 
Dobra sprawa i religia Proroka zwyciężyły! Nasz 
miłościwy pan zwycięzca wystąpił sam do boju, 
jako pogromca psów niewiernych. Tym razem nie 
stanęli przy jego boku jak dawnemi laty jego 
wierni wasale Anglicy, Francuzi i Włosi; oa sam 
jeden na czele tylko niezliczonych azeregów wier- 
nych, zwyciężył powstańców. Sultan Hamid.-el-gazi 
niechciał wcale wzywać pomocy niewiernych, było- 
by to tylko jego sławę splamiło, wiedział en z 
góry, że Bóg i jego prorok będą z nim i byli z 
nim! W nieograniczonej łasce swej i litości ze- 
zwolił on na pokój, o który go pokornie prosili 
dla nieczystych psów chrześciańskich. Dowiedz się 
o tem wierny ludu, że cały świat ze Stambułu 
znowu rządzonym będzie. Ale słachajcie i wy, wy, 
niewierne żydy, chrześcianie i poganie, słuchajcie 
i dowiedźcie się, jaka hańba spadła na niewier- 
nych powstańców: brat władcy Moskwy musi ża- 
raz z wielkim orszakiem złożonym z najznakomit- 
szych ludzi wojsk jege przybyć do Stambału, aby 
w prochn i popiele przed światłością świata uko- 
rzyć się i żal objawić. Zwykły i zaległy haracz 
wniesiony będzie, a wtedy władca wiernycb, w nie- 
ograniczonej łasce swej potwierdzi na nowo władcę 
Moskwy na urzędzie jako namiestnika i wasala 
swego. Zeby jednak nie powtórzyły się znowu po- 
wstania i nieprawości, rozkazał Sułtan jako na- 
czelny pan ziemi, ahy 50000 Moskali jako zakła- 
dnicy w jego prowincji Bałgarji pozostali. Inne nie- 
wierne psy mogą de awojaj ojczyzny powrócić, ale 
dopiero wtedy, gdy z największą pokorą miną Stam- 
buł, albo przezeń przejdą, 


Wiadomości literackie, naukowe i 
artystyczne. 


— Trest nru 13. Ruchu literackiego: Treść 
jego jest następująca: O nagaunem wyzyskiwanin 
władzy (artykuł wstępny); Mos duszy, opowiada. 
nie Edmunda de Amicis, przełożył z włoskiego 
Piotr Zubrzycki ; O wpływie kobiet na utwory I 
losy Byrona, napisała Bibianna Moraczewska (e, 
d.); Świętej pamięci braciom powieszonym przez 
Moskall w Turcji, wiersz przez J. R.; Łódka ua 
łądzie, niebajka Eruesta Baławy; Ustęp i poemata 
Jan III przez Teofila Lenartowicza ; Udział piątego 
pułku ułanów w kampanii 1831 roku napisał Józef 
Reitzenheim (e. d.); Jan Kiliński, szewc warmzaw- 
ski, obraz dramatyczny przez G. F. (e. d.) ; Wspo- 
mnienia o Adamie Mickiewiczn przez Alojzego Li- 
genzę Niewiarowicza (dokończenie) ; Z podróży po 
ludostauie przez Władysława hr. Tarnowskiego ; 
Miscelanea : Z kroniki lwowskiej; Krwawe piętno 
Tragedja Lsopolda hr. Starzeńskiego, ocenił Lubin 
Ilasiewicz ; Opera: pani Berta Ehun, panna Marja 
Mantilla i Dziady; Koncert panny Marji Majewskiej; 
Rodzina Tyszkiewiczów i Karol hr, Tyszkiewicz, 
napisał Marceli Hnlewisz; Nekrelegia: Leon Rogal- 
ski; Drobne wiadomości literackie, naukowe i arty- 
styczne; Ogłoszenie prenumeraty na dalsze kwar- 
tały. Prenumerata Ruchu wynosi we Lwowie kwar- 
talnie 3 zł, półrocznie6 zł., rocznie 12 zł.; na 
prowincji i za granicą kwartalnie 3 zł, 50 ct, 
półrocznie 7 zł., rocznie 14 zł. 

W artykule wstępnym tego nameru rozbiera 
redakcja naganne nadużycia zwierzchników, którzy 
korzystając z swej władzy, nie pozwalają podwła- 
duym sobie nrzędnikom spełuiać obowiązków oby- 
watelskich według swego przekonania i zasad. Przy 
głosowaniach zwłasz:za wykonnją się te nadużycia. 
Urzędnik jest jak niewolnik, nie wolno mu iaaczej 
wotować tylko jak mu jego zwierzchnik każe. W 
tym namerze zamieszczono wstęp do najnowszego 
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pośrednictwem znanego z zapobiegliwości marszał- « 
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prześlicznogo poematu Lenartowieza p. t. „Jan IIT“ 
i ukończono wspomnienia o Mickiewiczn, napisane 
przez Niewiarowicza. Z licznych opisów jakie wy- 
szły w tym czasie o naczelvym polskim poecie. 
żaden równie dokładnie nie skreśla charakteru A- 
dama jak wspomnienia Niewiarowicza. Jest w nich 
oprócz tego bardzo wieie faktów po raz pierwszy 
podanych Inb wcałe nieznanych a będących nie- 
zmiernie cennym materjałem do biografii Mickie- 
wicza, Wdzięczność się należy p. Niewiarowiczowi 
za spisanie tych wspomnień, — praca jego jest 
źródłową i nikt bez niej obejść się nie może, kto 
będzie odtąd pisał o Mickiewiczn. Zwracamy też 
uwagę na list z Indostann Władysława hr. Tar- 
nowskiego i na ciekawy artyknł ś. p. Hulewicza e 
rodzinie Tyszkiewiczów. 

Nakładem Eugenii z Benisławskich Donimir- 
skiej wyszadł w Tornnia (1878) „Psałterz Dawi- 
dowy“ przełożony wierszem polskim przez Kazimie- 
rza Bujaicekiego. Nowy ten przekład Psalmów od- 
zhacza się dokładnością i piękuością. Dokonał go 
p. Bujnicki w pierwszych latach teraźniejszego 
wieku i dotąd trzymał go w rękopismie. Niedawno 
dopiero p. Bajnicki liczący dzisiaj przeszło 90 lat 
wiaku, błogosławiąc do ślubu prawuuczkę swoją p. 
Eugenię Benisławską, ofiarował jej na pamiątkę 
rękopinm zawierający przekład psalmów, Wdzięczna 
prawnuczka wydała go w drukn i oto posiadamy 
jeszcze jeden przekład psalmów, który nie następuje 
eo do jasnoś i przekładowi Karpińskiego a zbliża 
się w piękności do tłómaczenia Jana Kochanow 
skiego. Język silny, czysty, wiersz łatwy a przy= 
tem dokładne zrozumienie wieszczącego ducha; Da- 
wida i zachowanie tonu właściwego hebrajskiej po- 
ezji, nadaje Psałterzowi Bujnickiego niemałą war- 
tość, Tłómacz zamieszknje w Prnaach Zachodnich. 


Gospodurstwa, przemysi I handel. 


Wykaz listów hipotecznych i asygnacyj ka- 
sowych c. k. aprzyw. galic, akcyjnego Banka ht- 
potecznych, z dniem 81. marca 1878 w obiega się 
gnajdających : 

Listów hipotecznych : zł. 23,591 800, 

Asygnacyj kasowych: zł. 2,251.700. 


Wiedeń dnia 1, kwietnia. Na dzisiejszy targ 
przypędzono wołów galicyjskich 704 — węgierskich 
9415 — niemieckich 510 — razem 3629, Targ był 
kiepski -— płacono galicyjskie podlejsze woły 51 
gł. do 53 zł. -— dobre 54 zł. do 54 zł. 50 ct, — 
jedua partja 16 wołów prima 55 zł, — niemieckie 
ba zł. de 57 zł, 50 ct, — węgierskie 51 zł. do 
57 tł, prima 57 zł. 50 ct, za 100 kilo — później 
szło gorzej — do 80 wołów zoatało niesprzedanych. 
Granica dla Niemiec ciągle zaparta, 

Jakób Krzysztofowicz 
Caffé Stierbóck, 


TAEGTANY Gaz. Nar. | ostal. wiadomosci. 


Już i dziennikarstwo wiedeńskie zaczyna 
przychodzić do przekonania, że Anglia nie idzie 
odosobniona do wojny z Moskwą, lecz że pod jej 
egidą tworzy się przymierze między Anglią, 
Francją i Włochami, do którego Anglia usiłuje 
wciągnąć i Austrję. Spostrzegłsay to, dzienniki 
wiedeńskie zaczynają się zwracać stanowczo nie- 
tylko przeciw Moskwie, lecz i przeciw Niemcom, 
wykazując, że dopiero w tem poczwórnem przy- 
mierzu Austrja odzyska swe stanowisko mocar- 
stwowe i swobodę, kióre od upadku Francji by- 
ła utraciła, tak iż zmuszoua była wejść w trój 
cesarskie przymierze. Najnowsza Morgenpost na- 
wołuje gabinet wiedeński do przystąpienia do te- 
go przymierza, i do uwolnienia się raz tym spo- 
sobem od Bismarka, który jest fatalnością dla 
Austrji, i od błędu politycznego, który ją ciągłe 

rze do Bośnii! Z drugiej strony z Wiednia i z 
Pesztu nam donoszą, że na wielką skalę prowa- 
dzone jest intryga z Berlina i z Petersburga Z 
Wiedniem, aby powstrzymać Austrję od przy 
mierza z Auglią, a zarazem i od przymierza Z 
Francją i Włochami. W interesie Moskwy ma w 
Wiedniu rozwijać wielką pozakulisową czynność 
jedna Z pań polskich, bawiąca tam obecnie, a 
mająca znakomite wpływy i związki w wiedeń- 
skich sferach wyższych. Przedstawia ona tam, 
że Austrija na Polaków liczyć nie powinna, bo 
w Galicji tylko tromtadracja życzy sobie wojny 
z MoskWĄ, cały zaś kraj jest za utrzymaniem po- 
koju z Moskwą, A i w zabranych krajach i w 
Kongresówce wszyscy SĄ Za Moskwą. 


Neue fr. Presse umieszcza telegram ze Lwo- 
wa, lecz Widocznie w Wiedniu ułożony, donoszą- 
cy, i} Nowików skarzył się przed austrjackim 
rządem Na galicyjskie, polskie dzienniki, iż cią- 
gle niepokojące, tendencyjne wiadomości wymy- 
ślają o ruchach wojsk moskiewskich, 1 te wiado- 
mości przesyłają do pism wiedeńskich. Zarazem 
Nowików powtórzył? reklamacje co do prowoka- 


Inna rzecz jest co do skarg Nowikowa nai;rowce moskiewskie z wielkiemi ładunkami 


prowokacyjny ton wobec Moskwy dzienników 
polskich w Galicji. W Austrji istnieje wolność 
druku, określona jedynie ustawą prasową. Wpra- 
wdzie pomimo tego często wywierana jest pre- 


prowiantn, 
Od granicy serbsko-bułgarskiej donosi 
„Polit. Corr.*, że wszystkie na północ Bał- 


sja na prokuratorje i przez nie na dziennikar-|kanów stojące wojska moskiewskie ściągają 
stwo, gdy sobie u góry nie życzą pewnego kie-|się bliżej Dunaju, zakładają nowe obwaro- 


runku w dziennikarstwie. Ale dziennikarstwo wania 


niezawisłe tej presji się najczęściej opiera, tak 
że i sam rząd tego oporu przełamać nie zdoła. 
Ale pod moskiewskim rządem rzecz inna. Tam 


niema woluości druku Tam rząd natychmiast | rzystnych 
zmusza dziennikarstwo do milczenia, gdy mu się| moskiew 


kierunek niepodoba, tam nawet sam rząd wyty- 
ka dziennikom kierunek, Dlatego z wszelką słu- 
sznością gabinet wiedeński skarzyćby się mógł 
przed Nowikowem, iż prasa moskiewska w tonie 
bardzo prowokacyjnym występuje 
strji, grożąc jej rozbiciem, jeśli 
stępowała po myśli Moskwy. Przytaczamy czę- 
sto liczne cytaty z pism moskiewskich, w podo- 
bnym duchu przemawiających. 


„przeciw Au-|rego jest pierwszem, 
nie będzie po-| sformułowaniem interesów angielskich, któ- 


i naprawiają stare. W Sofii skoncen - 
trowano wielkie masy wojsk moskiewskich. 
Także i na południu Bałkanów mimo nieko- 
stosunków sanitarnych, wojska 
skie przedsiębiorą koncentracje, ob- 
warowując wszystkie ważniejsze pozycje. 

Z Londynu dowiaduje się „Polit. Cor.* 
d. 2. b. m., że depesza okólnikowa Salisbu- 
otwartem i jasnem 


1 


rym traktat san-stefański szkodzi i zagraża. 
Chociaż ta sfera interesów nie zgadza się 
jeszcze w zupełności z interesami, których 


Jeżeli mamy zawierzyć obiegająeym pogło- | Mustrja ma przestrzegać wobec Moskwy, to 


skom, 
fait accompli, którego następstwa mogą być dla 
niej straszne. Zamierza ona podobno obsadzić 
Konstantynopoi w tym eeln, aby ubiedz Anglią 
i zamknąć przed nią Bosfor wpierw jeszcze, za: 


to Moskwa gotuje się znowu do nowego |jednak w Londynie panuje przekonanie, że 


polityka obu mocarstw w ostatecznych kon- 
sekwencjach wyjdzie nieuchronnie na zupeł- 
ną wspólność. Jeżeli ma kongresie nie bę- 


nim ona wojaę jej wypowie i wprowadzi fiotę| dzie można uczynić zadość niezbędnej po- 
swą na Czarne morze. Donosi o tem Standard |trzebie przekształcenia stosunków wywoła- 


i co ważniejsza, doniesienia jego znalazły wsz 
dzie wiarę. Dziennik ten podaje, iż wie z pe- 
wnego źródła, że Moskale wszystko już przygo- 
towali do niespodaiewanego napadu na Bujuk- 


dere i na Konstantynopol. W Stambule podobno ciw 


© |nych przez Moskwę, 


natenczas Anglia chwy- 
ci się do zabezpieczenia swoich interesów 
takich środków, które jeżeli Moskwa prze- 
ko mim faktycznie nie wystąpi, nie po- 


już 300 domów wynajęli na pomieszczenie głó-|ciągną za sobą konieczności komplikacji wo 


wnej kwatery i jeneralnego sztabu. 


Z Bukar 
Wiedniu uwieńcza się jak najpomyślniejszym 
skutkiem. Pomiędzy Austrją a Rumunią doszło 
już podobno do zupełnego porozumienia, a cho- 


jennych. W sferach angielskich panuje na- 
dzieja, że analogiczne poojmowanie rzeczy 


esztu donoszą, że misja Bratiana w | musi także w Austro-Węgrzech nastać. 


Londyn 2. kwietnia. „London-Ga- 
zette* ogłasza proklamację królowej, wzy- 


ciaż nie zawarto żadnego traktatu, omówiono | wającą rezerwy, aby się przed 19. b. m. 
już jednak warunki, na podstawie których Ru-|stawiły na miejscach, wyznaczonych przez 
mtuńja oddaje swą armią pod zupełną dyspozycję I ministra wojny. 


Austrji, w zamian za co Anstrja bronić ią bẹ- 
dzie w sprawie Bessarabskiej i w sprawie wol- 
nego przemarszu wojsk moskiewskich przez dwa 
lata przez ziemie rumuńskie 


Petersburg 2. kwietnia. 
przybył tu dziś wieczórem. 

Londyn 3. kwietnia. „Standard“ do- 
nosi: Rząd postanowił księcia Edynburgskie- 


Ignatiew 


trzymuje się ciągie pogłoska, że Moskwa|go odwołać bezzwłocznie z floty morza śród- 


schyliła czoło przed Anglią i zgodziła się 
uczynić wymaganiom jej co do kongresu. Frem- 
denblatt dowiaduje się z Beriina, iż ustępstwo 
to swoje przystroiła Moskwa w następującą ele- 


gancką formułkę. Proponuje ona, aby podstawą |groźną kryzys zarządził umyślne modły o jes 


zadość | zj. 


emnego. Flota kanałowa uda się prawdo- 
podobnie wkrótce do Pireu. 


Arcybiskup Kanterburski ze względu na: 


kongresy był traktat paryski i aby mocarstwa | pokój. 


rozważyły, które punkta tego traktatu zmienione 
zostały przez wojnę, jakoteż zdecydowały, co po- 
stanowić należy w miejsce owych zmienionych 
punktów. A odpowiednio do tych postanowień 
M 
cie Sanstefańskim. Ustępstwo na wielką skalę, 
to przyznać musimy; ale gdyby nawet okazało 
się, że naprawdę Moskwa je uczyniła, to w każ- 
dym razie wybrała się z niem nieco za późno. 
Anglia już się nie cofnie, tembardziej, że w o- 


oskwa decyduje się poczynić zmiany w trakta |Źniejszych zawikłań wschodnich, 


Wersal 2. kwietnia. W senacie La- 


fond Saintmur zwraca uwagę na fatalue po-; 


łożenie wierzycieli tureckich wobec tera- 


i z tego 
powodu żąda, aby. rząd przedłożył senatowi 
te instrukcje, jakie minister Waddington w 
sprawie tej 
Francji przy zagranieznych dworach. Na to 


kólniku Salisburyego odmawia Moskwie wszel- |oświadcza Waddington, iż mając wzgląd na 


kich, nawet najskromniejszych korzyści, 
ona w razie największej bezinteresowności 
wojny wyciągnąć pragnęła. 


Mamy już urzędowe potwierdzenie, że Sa- 
łisbury został ministrem Spraw- zagranicznych. 
On'bowiem podpisał okólnik. Nominacja ta dała 


pochop do dwuznacznych domysłów. Przypuszcza- 


no mianowicie, że Salisbury będzie przeciwny j ta kwestj 


wojnie z Moskwą i opierano to przypuszczenie 
na tem, iż on należał do owej sławnej lewicy 
gabinetu. Ale zapomniano, że Salisbury już da- 
wno opuścił lewicę, połączył się z Beaconsfie 

dem i chociaż dawniej był przeciw temu, aby 
Anglia wypowiadała wojnę Moskwie w obronie 
Turcji, to jednak dzisiaj jest najzapaleńszym 
<wolennikiem wojny w obronie własnych intere- 


sów Anglii. Zresztą okólnik jego jest najlepszym | W 8 


jakieby | ważne 


i groźne wypadki odbywające się 0- 


Z |becnie na Wschodzie nie może dać ścisłej i 


dokładnej odpowiedzi. Tyle może jednak pu- 
wiedzieć, że gdyby „kongres się zebrał i 
Francja doszła do porozumienia z innemi 


mocarstwami biorącemi w nim udział, toj:** 


| prawdopodobnie poruszona przez interpelan - 
ja będzie jedną z tych, które kon- 
gresowi będą mogły być przedłożone. La- 
fond Saintmur przyjmuje oświadczenie to do 


fiel- | Wiadomości. 


Londyn 2. kwietnia. „Pali Mall Ga- 
zette“ donosi: „biega wieść, że Beust, am- 
basador austrjacki, nagle, prawdopodobnie 
kutek spraw niecierpiących zwłoki, wy- 


tego dowodem. Energia i śmiałość przebijająca z|jechał do Wiednia. — Dzisiaj odbyła się 


tego: dyplomatycznego dokumentu Świadczy, iż 
Beaconsfield dobrał sobie znakomitego współpra- 
cownika do przeprowadzenia swego wielkiego 
planu, zasadzającego się: na doszczętnem  znisz- 
czeniu Moskwy. 


Times z d. 1. bm. p 
niu: Sułtan i Porta są teraz w ł 
lofilskiem usposobieniu, i nie stawialiby Żadnego 
oporu zajęciu Konstantynopola. — Sądzimy, że 
brak ewentualnego oporu możnaby raczej przy- 
pisać niemożności, niż przychylności dla Mo. 


pod prezydencją królowej rada ministrów*. 

Wersal 2. kwietnia. Senat odroczył 
się do 29. kwietnia. Izba zawotowała usta- 
wę o stanie oblężenia ze zmianami przez 
senat poczynionemi. Na rok 1879 przedło- 


odają w drugiem wyda-|żony budżet wykazuje 2714 milionów przy- 
zupełnie moska-|chodu a 2713 milionów rozchodu, 


a Podwyż- 
szono etat na wojsko .lądowe o 14 milio- 
nów, na marynarkę o 3 miliony, — Na 
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przedłożenie Freycineta wstawiono na robo-: 


mują z naciskiem, że Austrja i Anglia za- 


patrują się całkiem zgodnie na traktat mo- 
skiewsko-turecki, i na jedyny środek, za 
pomocą którego traktat ten bez wojny 


mógłby być pogodzony ze słusznemi wyma- 
ganiami innych mocarstw. Jeźli oba te mo- 
carstwa współdziałać będą silnie i lojalnie, 
natenczas Moskwa uczuje się zapewne spo- 
wodowaną, porzucić swoją politykę oczywi- 
ście niedopuszczalną. 

„Standard* donosi z Konstantynopola 
d. 2. bm.: Ponieważ Moskale obawiają się, 
że Turcja na wypadek wojny anglo-mo- 
skiewskiej zachowa neutralność, przeto ajent 
moskiewski Onou postawił następujące żą- 
dania: Turcy opuszczą warownie po obu 
brzegach górnego Bosforu, — oddadzą Mo- 
skalom Gallipoli, Bulair, Maslak i Makr- 
kiej, — odstąpią Moskalom kilka szpitalów 
rezerwowych. W. książę Mikołaj napiera na 
przyjęcie tych żądań, które tu są uważane 
za ultimatum. Sułtan i Wefik basza są im 
przeciwni. 


A. Kalir z Brodów. A, ks. Lnbomirski z Miżyńca. 
M. Lewartowicz z Horodenki. 4 i 
HOTEL LANGA : G. Petrini, nadporucznik z 
Brzeżan. 
HOTEL ANGIELSKI: 
Ocz. 
HOTEL KUHNA : J. Folisiewicz ze Stryja. 
POD TYGRYSEM : Ernst Bóhlko z Jarosławia. 
W teatrre hr. Skarbka, 
We środę dnia 3. kwietnia. 
: Na dochód . 
BOLESŁAWA ŁADNOWSKIEGO 


Narcyz Rameau 


Dramat w 5ciu aktach z niemieckiego A, C. 
Brachvogla, 


Początek o godzinie 7mej wieczór, 


J, Wrba z Wielkich 


We czwartek dnia 4. kwietnia 
Ostatni występ gościnny i benefis panny 


MARJI MANTILLI 


primadonny opery włoskiej 


DON CARLOS. 


DOS DUE SEPSY TEDE 
Lwów, z Izby handlowa, 3. kwietnia. 
J. Axuje za sztukę 
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Lwów d. 3 kwietnia 1878. 
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az=- Ustrzyki dolne =€ 
Feliks Najedło 


Doktor wszech nauk lekarskich, 
osiadł w celu udzielania pomocy lekarskiej 
w Ustrzykach dolnych. 


Podziękowanie. 

Od lat kilkanastu cierpiałem niewymownie ua 
zbyt dokuczliwy ból głowy (migrenę), zasięgałem 
‘rady wielu światłych lekarzy, leczyłem się w naj- 
rozmaitszy sposób, lecz wszystko to było bez sku- 
tku. Cierpienia moje nie ustawały, ale powtarzały 
się coraz częściej, I nietylko w swej gwałtowności 
zatrawały mi życie, ale nadto przeszkadzały mi w 
wykonywania nciążliwych obowiązków, z mą służbą 
rządową związanych. 

Wiedziony szczęśliwem przecznełam udałem się 
do Wtelmożnego doktora med, pana Jama Rut- 
kowskiego, który przed kilku miesiącami osiadł 
"w Tarnopolu. 

i Dzięki jego wiedzy i jego zdolnościom, od cier- 
pień moich jestem dziś wolny; dziś cieszę się zdro- 
wiem znpałnem, mam nmysł swobodny i pełnię mą 
Błażbę, 

Przyjm tedy Wielmoży panie doktorze wyrazy 
szczerej podzięki od ojca licznej rodziny, któregoś 
jej wrócił; Twoja to głęboka wiedza, doświadezenie 
„lękarskie wszechstronne i beziuteresowne zajęcie 
się mną, ebdarzyły mnie napewrót tym skarbem, 
jakim jest zdrowie, a który wtedy dopiero cenić 
umiemy, gdy po stracie jakby bezpowrotuej, odzy- 
skujemy go znów w całości. 

Tarnopol dnia 30. marca 1878, 

Antoni Chmielewski. 


Dr. Karcz 
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Jawa Kanwy 


białego i szarego koloru na ser- 

wety i dywany. 

160 cent. szerok. szara czysto nicia- 
na metr 3 zł, 30 łok. 2 zł. 

85 ceut. szerok. szara metr zł 1.60, 
łok. 1 zł. 

65 cent. szer. biała bawełniana na 
podstawki i małe serwetki i do 
uczenia się wyszywać metr 95 ct., 
łok. 56 ct. 


Podziękowanie 


Jaśnie Wiełm. P. hrabiemu 
Maurycemu Kraińskiemu, 


kawalerowi orderu c. k. austrj. św. Leo- 
polda i żelaznej korony IL. klasy, kurato- 
rowi uprz. Galicyjskiej Kasy oszczędności, 
radzcy zawiadowczej Rady c. k. uprz, kolei 
żelaznej Karola Ludwika i protektorowi bu- 
dowy kościoła i szkoły ra stacji kołejowej| 
w Podwcłoczyskach, mamy zaszczyt, nie- 
chcąc skromności obrazić J. W. dawcy, ni- 
niejszen: złożyć najserdeczniejsze podzię- 


kuwanie za łaaskawą ofiarę na budowę ko- Ba q  różnokulorowa do 
ściola i szkoły na stacji Żelaznej kolet up. wełna wyszywania pom. 
c. k. Karola Ludwika w Podwołoczyskach. blado i ciemno różowa granat, 


(1. marca b. r. uczyniło ono mi zarzut, że 


WP WY WY WW WP TY CH 


chodzące we Lwowis pisemko „Głos 


W y 

Wolny“, Obrało sobie od pewnego 
czass osobę moją za przedmiot potwarzy 
tendencyjnie rozsiewanych. W mr. 2. z d 


miałem vd wyrożyczonych rękodzielnikowi 
na ośm dni 300 z!r. wymówić sobie wy 
stawienie wekslu va 400 złr., obok odda- 
uia w zastaw faetonu w wartości 6C0 zir.. 
a na sprostowanie moje podanego faktu, 
że pożyczka na czas ośmiu dni bez pro- 
cenru była udzielona, i że taeton wartości 
tylko 189 złr., narzucony mi przez zacią- 
gającego potyczkę w zastaw przyjąłem, u- 
patrując w tem większą gwarancję zwrotu 
pożyczki, nareszcie, łe dopisanı w wekslu 
kwota 100 ałr. miała siużyć na pokrycie 
umówionego od facton'r tak składowego, 


szafir, żółta, pomarańczowa w kłęb. 


kach i motkach 
szkockie kolorowe 


Kordonki na siatki i frenzle, b 


wszystkie kolory. Kordonki 
srebrne na siatki 1636 6—6 


poleca najtaniej 


Karol Gruchol 


HANDEL PŁÓCIEN 


we Lwowie, Rynek 35. ) 
Hooowv : 


li tylko dla tamże zamieszkałych pp. urzę- 
dników i służby kolejowej przeznaczonej w 
ilości 40 złr. nam w swej wspaniałomyśl- 
ności udziel.ną. Raczy wybaczyć J. W. 
dawca, że sśmielamy się to uznenie publi- 
czne czynić, gdyż nam brakuje sposobność 
osobistego złożenia podzięki, tak czcigo- 
dnemu i dla krajn zasłużonemu obywate- 

lowi. Cześć Ci szlachetny mężu! 

Podwołoczyska d. 29. marca 1878, 

Z komitetu budowy. 


Ks. Antoni Szersznik, 
przewodniczący komitetu i pleban 
w Tokach i Medynie. 


2 
i 


W biurze c. k. notarjusza w Dukli 
jest posada 1824 3—3 


praktykanta 


notarjalnego z roczną płacą 300 zł. do ob- 
sadzenia. Kandydaci mają swe podania, 
wykazujące wymogi $ 118. ust. not. i do- 
tychczasowe zatrudnienie wnieść wprost 
do binra najdalej do 15. kwietnia 1878. 


WIEŚ HNILCZE 


w cyrkule brzeżańskim, powiecie podha- 
jeckim położona, posiadająca 600 mor- 
gów ornej ziemi, po większej części gle- 
by pszennej, sianożęcia 130 morgów, 
oraz lasu po większej części grubego, 
materjałowego morgów przeszło 300, 
dwór murowany obszerny, wszystkie bu- 
dynki gospodarcze jeszcze w dobrym sta- 
nie, gorzelnia z aparatem i stajnią na wo 
ły, obszeruym sadem zasadzonym drzewa- 
mi owecowemi najlepszych gatunków, ob- 
szernemi ogrodami warzywnemi i wieloma 
innemi dogodnościami, jest pod bardzo ko- 
rzystnemi warunkami z wolnej ręki do 
sprzedania, O bliższe szczegóły dowiedzieć 
się można u właścicielki we Lwowie, ulica 
Zimorowicza, dom Izdebskiego, pod l. 12 
każdego czasu. 1815 2—2 


Sklad komisowy 


Mebli żelaznyc 


z pierwszej c. k. uprzywil. nadwornej 
fabryki wiedeńskiej 
A. Kitschelta Spadkobierców 
utrzymnje 2256 1—? 


ED. GEBHARDT 


we Lwowie 
i sprzedaje takowe, tj. łóżka, łóżeczka, 
kołyski, umywalnie, kanapy. fotele, 
krzesła i ogrodowe meble 
po cemach fabrycznych. 
Cenniki ilmstrowane na Żądanie frauko. 


Apteka pod Gwiazdą 
Piotra Mikolascha 


we Lwowie, 
poleca następujące środki jako doskonałe 
i wypróbowane: 


 NEWRAŁGłIE 


wszelkie cierpienia nerwowe w jednej 
chwili ustępują po użyciu pigułek anti-ne- 
wraglijnych ra-Cronier. Skład w Paryżu 
w aptece p. Levassanr, rue della Monnaie, 23 


~ powtórnie i umniejszeni: przez to zape- 


Pomada Alealoide przeciw wy- 
padaniu wlosów. Cena słoika 60 ct, w.a. 


Woda iKolońska wlasnego wyro-| 


bn, wyborna. Cena dużej flaszki 60 
cent. w. a, 

Woda Kolońska J. K. Farina ory- 
ginalna. Flaszki po 50 ct. i po 1 złr. 

Puder ryżowy wyrobu wiasnego, 
tudzież prawdziwy francuski. 

Perfumy francuskie, najdosko- 
malsze, w butelkach po 50 cent, i pu 
tzir. w. a. 20601 ? 


+. Bez bolu 


i bez wstrzykiwania 


w 


s niu, tudzież hez chorób następnych i 
pizerwauia zatrudnienia, wylecza według 


mra p: 


niezliczonych wypadkach j 
upławy moczowe, 
tak świeżo powstałe, jakoteż bardzo za- | 
starzale, naturalnie, gruntownie i szybko H 


br. HARTMANN, 


x bez lekarstw przeszkadzających trawie- $ 


ż zopełnie nowej metody, doświadczonej w ji wykazać si 


w Krakowie w aptece p. Tranczyńskiego przy 
ulicy Florjańskiej — we Lwowie w aptece 
p. Piotra Mikolasch. W Warszawie w skła- 
„dach materjałów aptecznych, pp. Ferd. Aug. 
Gallego i J. Mrozowskiego. 1844 1—? 


- a" . 
Skład WINA. 
' Przesiedliwszy się przed 0 latami 
z Pesztu do Kołomyji, założyłem tu wiel- 
ki skład najwyborniejszych, osobiście 
przezelunio ©d najznakomitszych właści- 
cieli winnic sprowadzonych wim fran- 
c<uzkich, hiszpańskich, reń- 
skich, węgierskich i austrja- 
ekich, które w baryłkach rozmaitej o 
bjętości i butelkach po cenach najumiar- 
kowańszych wyprzedaję 

Dotychczasowe liczne zamówienia 
z okolicy i ze stron odleglejszych, któ- 
remi wobec szanownych P. T. odbiorców 
mogę, sə najlepszem świa- 
ectwem jakości I taniości win moich. 

Cenniki rozsełam na żądanie bez- 
płatnie, skład win moich znajduje się w 


lamnsach w rynkn pod gmachem c. k. 
sądu obwodowego. 


d 
| 
l 


Polecając się łaskawym względom 


jax i za czyszczenie i wietrzenie onego, co 
więcej warte jak po R złr. miesięcznie, al- 
bowiem czynsz na remizę skm tak drogo 
opłacaw, tudzież na zabazpieczenie umó- 
wio'ych od wypożyczonej sumy po termi- 
nie zwrotu, odsetków po. 12"|, rocznie, po- 
zwoliła sobie redakcja tego pisemka do 
sprostowania umieszczenego w dodatku do 
(niewydanego) ur. 3 z dnia 15. marca b. 
r. poczynić bezmyślne i złośliwe wycieczki, 
jedynie może z tej prz czyny, że od mego 
dłużnika aui wypożyczonych 300 złr. i o- 
sobno wypożyczonych drugich 300 zł., ani 
też wreszcie nale'ącego się za roboty wy- 
nagrodzenia t6 zlr, gdy już prawie rok 
cały mija, pomimo sądcwego zaskarzenia 
odebrać nie mogę, które to oskarzenie do- 
piero w skutek wylu'zeuia przez tego p. 
J. P. zastawu, dia zastawienia go u Żyda 


wnienia hipot:czn:go nastąpić musiało, lub 
też, jk przypuszczam dlatego, że redakto- 
rowi pisemka jako nieświadomemu przepisów 


NA ŚWIETA!!! 


W. Marszałkievicz 


we Lwowie, ul. Krakoaska 6. 


Magazyn 1 pracownia sukien męzkich 
FRANCISZKA KORDYSA 


we Lwowie przy ulicy Teatralnej I 2. 


połeca najobficiej w najcelniejsze towary zaopatrzony 


Mandel towarów korzennych 


cukier, kawę, herbatę, rumy, owoce południowe, sery, 
oliwę nicejską, korzenie itp. Wina węgierskie. ausujackie i 
inne w największym wyborze. Rozolisy łancuckie. Likwory umster 
damskie. gdańskie, tryesteńskie i inue. Wodę kolońską prawdziwą. 
Piwa karwińskie batelkowe itd. 


iBrożdże prasowane wiedeńskie 
E niezawodne. co dzień świeże. "WEG 
Szczegółowe cenniki rozsyłam na żądanie gratis. Łaskawym odbior- 
com od zł. 50 wyżej a za gotówkę, rozsyłam zakupione u mnie towary 
własnym kosztem do każdej wskazanej mi stacji kolei galicyjskich. 


e G If) for 
MATTONIEGO 
Giesshiibelski "73 czystszy 


| i 


22304 8 HI 


naprzeciw kamienicy Wgo Roiñskiego. 


Materje na sezon wioseuny i letni w wielkim wyborze, sprowadzane 
z fabryk krajowych i z najłepiei renomowanych francuskich i angielskich, 
odznaczają Się gustem, trwałością i cenami przystę;nemi. 

Zamówienia będą wykonane w najsrótszym czasie, podług najnow- 
szego kroju, za cenę najumiarkowaiszą. 

Mam zaszczyt nadmienić przytem, iż prze4 dłuższy czas kierując 
zukładem śp Kiotra Iewiekiego, jestem w posiadaniu wszelkich miar na 
ubrania byłych jego klientów w całym kraju tak, że ci PT. Panowie, 
którzy u niego się ubierali, mogą każdej chwili przysłać mi przez pocztę 
tylko swój adres i zamówienie, a będą najakuratniej obsłnżeni. 

Każdego czasn na składzie snknie gotowe w najnowszym guście, 


Z wysokim szacunkiem 


Fran ciszek IMordys 


26! 1—3 


Od 1. lipca 1878 r. potrzeb ty jest 


szczaw alkaliczny, 


najlepiej przez lekarzy polecony w chorobach organów oddechowych i trawienia,! 
niemniej jako napój w każdej porze dnia. 19:9 1—12 


Henryk Mattoni, fiarlsbad 


prasowych za unirszcz ue sprostowania za) 
skromne wynagrodzenie ofierowałem. 

W drodze karnej nie myślą doznanej 
na honorze krzywdy „oszukiwać, gdyż re- 
daktor paszkwilowego pisemka poviągany 
w tej drodze do odpowiedzialności postę- 
powania swego nie zmienił, a nadto mógł 
bym otrzymać satysfuk: ję podobną, jak tv- 
tejsza reprezentacja miejska ze swym pre- 
zydentem w r. 1875, kiedy to owego re- 
daktora mimo najjaskrawszych obelg bez- 
karnie puszczono. 

Nie będąc też ani pierwszym, ani 0- 
statnim przez. „Głos Wolny* napastliwie 
zaczepionym, pozostawiłbym rzeczone pasz- 
kwile bez odpowiedzi, gdybym się nie był 
przekonał, że takowe za przyczynienier 
się mych nienawistnych współzawodników 
doszły dv rąk obcych, z któremi w inte- 
resach mego zawodu pozostaję. 

Dla wyprowadzenia tych to osób z 
błędn nie widzę innego środka, jak prosić 
szanowną redakcję. aby powyższe streszcze- 
nie stann rzeczy i oświadczenie moje da 
szpalt swego dziennika przyjąć raczyła. 

Z prawdziwem poważaniem 
Hipolit Sawracki, 
ulica Sykstuska ni. 19. 


Piećset 


pięknych, równych, wysokopiennych 


odziomków (ębOWYGH, 


poszukuje się do kopiemi za gotówkę w 
pobliskości stacji kolejowej. Wycięcie 
może zaraz nastąpić. Oferty pisemne pod 
cyfrą K. przyjmuje Administracja „Ga- 
zety Narodowej. 2254 1—3 


Cennik ciast i cukrów Wielkanocnych 


z cukierni J, MULLERA we Lwowie 


ul. Hetmańska l. 12, przy Wałach obok wiedeńskiej kawiarni. 


Torty marcypanowe nugatowe od zł. 2 do 10 zł, 

ponczowe, orzechowe od zł 1.50 do 8 zł. 

czekoladowe od zł. 1.50 do 8 zł. 

biszkoktowe, makaranikowo od zł. 1.50 do 8 zł. 

© owocowe i piernikowe od zł. 2 do 12 zł. 

Placki z maku lub sera od 150 do 8 zł. 
s krakowskie przekładańce od zł. 1.50 do 10 zł. 

Baby z parzonego ciasta z rodzynkami, cykatą i skórką pomarańczową 
rozmaitej wysokości, ubiorane i nie nbierane od zł. 1.20 do 8 zł. 

Kołacze, jajeczniki z rodzynkami i cykatą od 50 et. do 8 zł. 

Rogale z makiem, serem, orzechową masą, powidłem, różą i z konfitu- 
rami od 50 ct. do 3 zł 

pół kilo 10 gatunków karmelków 90ct, Pomadki zł 150, Owo- 


n 
n 
n 


tyk sosnowych 


orzelmk 
Gorzelnia 

do dużej gorzelni. Bliższych szezegółów 
udzieli Kazimierz Wojciecki w Chorzelo- 
wie o. p. Mielec, 2952 6 


PASTYŁKI DO TRAWIENIA 
wytworzone ze źródeł zesoli Vichy. Przyje- 
imnego smaku o niezawodnym skutku prze 
ciw kwasom i upośledzonemu trawieniu. 

SOLE VICHY DO KĄPIELI. 
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, które 
uio są w stanie udać się do Vichy. 

Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy, 
aby na wszystkich produktach znajdowały 
się znaki: Kontroli skarbowej 
francuskiej. 1859111 1—22 
wiadomość w Administracji) Dostać można we Lwowie w apt. P. Mi- 
1808 8 3 |kot:scha, E Mendrochowitz i Goldbaum, 


r OTW NODONTULOTYTNWITTELLDO 


ry y SR 
SZPRYGOWANIE 
i Z ROŚLINY MATICO 
F. 6GEREGAAUIT ei Cie, Apiekarzy w Paryżu, 
8, ulica Vivienne. 


500 kóp 


do sprzedania. 
Bliższa 


Przygotowane z liści drzewa rosnącego w Peru, leczy szybko i niechybnie 


ce zł. 160i 2 zł, Czekoladki zł. 1. 0. 
Wielki zapas najpiękniejszych baranków cukrowych od 15ct. do3zł. 
Wielki wybór jaj, pisanek cukrowych otwieranych i nieotwieranych, oraz 
najtańsze Źródło do nabywania tyeh artykułów w cenie od 15et. do 5 zł. 
Szanownych P. T. gości moich na prowincji upraszam o wczesne 
nadesłanie A zamówień, zaręczając, Że staraniem mojem będzie 
Szanownych odbiorców zadowolić, tak dobrocią towarów, jakwteć mierne- 
mi cenami i starannem wykonaniem. 
2253 1—12 Z uszanowaniem 


l} 


gar 


a Müller. 


MATTONI re 
Ofner Kónigs Bitterwasser, 


zalecane przez najpierwsze znakomitości medycyny w kraju i zu grawicą przeciw 
zątwardzeniu, pochodzącemau z otyiości, i wszystkim z tejże wyni 
kającym słabościom, przy dłuższem użyciu, nie pozostawiając po sobie Żadnych 


rzcrzączki najuporczywsze I zastarzałe. Apteka Grimnult el Comp. dla leka- 
rzy, którzy maja zwyczaj zapisywać balsam kopaiwy za pomocą klejowa- 
tości, przygotowuje pikułki z essencji Matico I balsomu kopaiwy. 

pigułki te, niotylko że zawsze skutkują w jak najkrótszym czasie, ale na- 
wot nie mają tyle niepnrzyjemnej woni balsamu kopaiwy. 

Każdy flakanik opatrzony jest podpisem Grimault et Comp. 

Dia unikniena licznych fałszerstw i naśladownictwa żądać aby stempel 
rządowy francuzki koloru niebieskiego. stógownie do prawa z 26 Listopada 
1373, marka fabryczna I podpis GRIMAULT et COMP. zńajdowały się na je- 
dnej etykecie. 

Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYIL. 


mitlrERKRILRŁĘLIRI 


C. k. uprz. gal. akcyjny 


BANK HIPOTECZNY 


akuno obrazów. 


Mianowicie portretów kobiet, malo-a- 


i Grassi, lub ve szkoły francuskiej; da- 


rzeźbione ; bronzy, zegary i stare mate- 
rje. Listownie proszę się udawać do: 
Georg Plach, k. k. Kunstexpu: le we 
Wiedniu, Brauner-trasse N. 10. 1920 5—6 


S3eben crfhien 6. 
fer verm. Auni. 


sie gosc 


nwäch 


ratt, 


Aud au haben in der 
DrblnationasMnftait fiir 


Geschlechts-Krankheiten 


nych przez malarzy wiedeńskich Lampi|gy 


lej bogate stare meble wyciskans lub|* 


złych skutków. 


Źródeł wody gorżkiej. 
Przepisy lecznicze i brosznry bezpłatnie, 


MATTONI & WILLE, 


je. k. austr. dostawcy nadworni, posiadacza 6ciu połączonych w Budzinie królewskich 
1915 7-9 


Budapeszt, orotheagasse Nr. 6. 


Skład we Lwowie u E., Mendrochowieza. 


d 


i 


4 
e 


cie po długoletnich sła 


Seidszycka woda gorzka 


jako prawdziwy i najczystszy zdrój słono gorzki, nie jest do porów- | 
/, nania z żadną inną takzwaną wodą gorzka. Jest ona silnym środkiem k 
leczniczym w rzędzie ORO: i smntnych następstw chorobnych, a mianowi 
ościach żołądka, hemoroidalnych, hypochodrji 

i hysterji, podagrycznych cierpieniach, skrofułach Í słabościach gli- % 
stowych itp, a przytem ma tę zaletę, że pomimo swej działalności dora- $ 


żnej, nie oddziaływa w niczem na najdelikatniejszy organizm. 
M. F. L. Imdustrie-Dir: ction in Bilin (Bólmen.) 
SKŁADY we Lwowie n E. Mendrochowicza, Wikt. Goldbauma: w 


Krakowie u J. Wentzla, Józ. Goldwasser, W. Goldwasser, St. Feintucha, w 
Tarnowie u A. Liebscbiitza i N. Traum. 


1926 1--5 


we Lwowie 
wydaje 


Asyonaty kasowe 


4! 
5 


, proc płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 
60 » 
3) 77 90 " ” 


Wszystkie 6procentowe asygnaty kasowe, znaj- 
dujące się jeszcze w obiegu, będą oprocentowane począwszy 
od 20. kwietnia 1848 r. tylko po 6,9%, z 90dnio- 
wem wypowiedzeniem. 

Lwów 16. stycznia 1878. 
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” 1l 


| 43.4 
e) |, 


JMyrekeja. 


(Przedruk nie będzie oplacony). 


członek lekarskiego Wydziału, 

w Wiedniu Stadt, Hąbsburgerg niejak 
dawanie, lecz Stadt, Seilergasse Nr. 11. 

Wyiecza takze wyrzuty skórne, zwę- 
żenia, upławy o kobiet, bladuczkę, 
uiesiodzość, uprawy, 1961 1 - 100 

osiabienie męzkie, 

5 bez wyrzynania i bez wypalania, równie 
ï leczy syfilis i wrzody wszel-j, 
żkiego rodzaju za powocą kores- 


ERP AROGHNTANNIDCZCOTSEE I 


AU 


PEIRET 


E 
LA 


szanownej 
pochodzenie i dobroć wia moicb, tudzież 
(za rączą obsługę. 


von 11210 
Med. Dr. Bisenz, 
Mitglied der Wiener medic. Facultat, 
Wien, Fransems - Ring 22. 
Borziiglich werden bie fcheinbar mi: 


beilbaren äle von gefehwächter 


P. T. Pnbliceności, ręczę za 


Dla większej dogodności Wieleb. 


Duchowieństwa daję wina na wypłat ra Mannesfraft geheilt. 
R ą ti 11—4 týr. 
tami miesięcznemi. 2251 10—12 Kug widna oree fpondemteen 
ïj CH b mente bejorgt. 
Edward Briilier, Bar” Dr. Bison are nid M 
um amer. LRIDELI.= 
z Pesztu, P roler o ańtdejcinet, 


właściciel składu win w Kołomyji. 


sm wysyla bezzwłocznie lekarstwa, 
EEE 


SYROP 


sosnowo - balsamiczno - ziołowy 


Aleks. Mańkowskiego, 


przez pp. lekarzy wydróbowany środek we 
wszeikich upor:zywych katarach, dlugo- 
trwatych kaszlach i chrypkach, przy zapa-| 
leniu *anała oddechowego (Bronchitis) w; 
rozedmie płucowej i wkokluszn. Sku- 
teczność potwierdzają liczne świadectwa i 
podziękowania, które do każdej flaszki są 
dołączone. 2209 6—? | 

Główne składy utrzymują we Iuwowie| 
HK. Mikołasz, w Krakowie W. Rzdyk, 
we Wiedniu J. Weiss apteki, Tuchlanben 
nr. 27, w Warszawie H. Kucharzewski, w 
Wilnie T. Grużewski, w Przemyśln u wy- 
nalaacy. 

Oraz jest do nabycia w apt.: w Beł- 
zie A. Gross, Busk Wysoczański, Husiatyn 
W. Czerski, Jasło R. Palch, Kołomyja J. 
Sidorowicz, Łańcut Szulc, Lwów J. A 
i Radołowicz, Nowy Sącz W. Filipek i Ja- 
kubowski, Przemyśl H. Tarczyński i W. 
Nahlik, Rzeszów Kalinowski, Sambor J. 
Aleksiewicz, Staremiasto Lewicki, Stani- 
stawów F. Stecher, Sanok J. Zarewicz, 
Stryj J. Zgórəki, Tarnopol Jamrogiewicz, 
Tarnów J. Reidt i Tenczyn, Wojniłów Z. 
Kalicki, Żurawno Tomaszewski. 


< poudencji. Zk dyskrecję ryczy, a na żą- | 


Znakomite pow odzenie | 


VELOUTINE | 


jest 18:2 10-182 
Mączka ryżowa 


przygotowana z Bizmutem 
dla tego to działa szczęśliwie na skórę 
niedostrzeżona przystaje do 
ciała, nadaje 


cerze Świeżość naturalną. 


CH. FAY 


Magazyn Perfum w Paryżu 
9. na ulicy de la Paix, 9. 
Dostać można w magazynach galanter. 
pp. Kamila Strzyżowskiegu, Leona Fein- 
tucha, K. Bayera i Leona, w składzie K. 
Mikolascha we Lwowie, w Czerniowcah w 
aptece T, Golichowskiego. 


MORZE 


Wydawny i właściciela: J. Dob 


Pióra strusie białe, czaple itd, 


przyjmuje do pramia, naprawiania i fryzowania, o czem Sza- 
nowne Panie i magazyny mód nwiadamiam. 1809 1—3 


M. Topolnicka, we Lwowie, plac Halicki Nr. 1. 


Papierki cygaretowe, 


prawdziwe francuskie, żądua imitacja po oryginalnych cenach za gotówkę 


Inb za zaliczeniem : 


Wien, I. Kóllnerho 


1968 1—? 
fgasse 4. 


Alex. Mosé, 


Rozdarowujemy każdemu 


najpotrzebniejsze artykuły ‘omowe, jako to: łyżeczki do kawy i kyz- 
i stołowe, może i widelce i t. p. 
Z maty konkursowej upadłej wlelkiej tabryki anhi ei srebra „Brita - 


nia“ otrzymaliśmy zlecenie, by rozdarowywać wszystke u nas na skła- $ | 


dzie się znajdująca towary ze srebra „Britania“ za zwrotem mało znacznych 
kosztów frachtu i '/, części robocizny. 

Za przestauiem lub pobraniem pocztowem wyszczeglnionsj przy każ- 
dym artykule ceny, mieszczącej tylko fracht z Anglii do Wiednia i małą 
część robocizny, otrzyma ksżdy następujące przedmioty 


BGE- armo 
6 sztnk łyżek stołowych ze srebra „Britaniać, 5 sztuk takich samych 
łyżeczek do kawy, razem 12 sztnk, które kosztowały pierwej 6 
kaz A obecnie wszystkie 12 sztuk razem 3 i zł. 2 35 
6 sztuk możów stołowych zv srebra „Britania“ z angielskiemi 
klingami stalowemi, 6 sztuk takich samych widelców, ra- 
zem 12 sztuk, które kosztowały dawniej 9 zł., kosztują obecnie 
wszystkie 12 sztuk razem  . À | aa i 
1 ciężka chochla do mleka, przedtem 3 zł teraz . : 
i ciężka chochla do rosołu z najlepszego srebra „Britania“, 
,  pierwej 4 zł. terna . ` A 4 zł. 1.80 
Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para zł.: 1, 2, 2.50, 3. Tacki po ct. 
50, 75, 80, zł.: 1, 1.40. Imbryki i Herbatniczki po zł.: 2, 2.50, 3, 4. Zyran io- 
le para po zł.: 8.50, 10.50, 14, 20. Cukiernice po zł.: 2, 2.80, 4, 5.50, 7. Po- 
sypuice na cukier po ct. 40, 75, 90, zł. 1. Karafki na ocet i oliwę po zl. 2.50, 
3.80, 4.25, 6. Masielniczki po ct. 95, zł. 1.70, 2.80, 3.25 i 4 zł, tudzież nie- 
zliczona ilość innych przedmiotów, 
Bek. Szezególnemu uwzględnieniu poleca się: Tug 
6 sztuk możów stołowych z trzonkami z najlepszego srebra „Britania“ 
z angielskiemi klingami stalowemi, 6 sztuk takich samych widelców, 6 
aztuk ciężkich i wyśmienitych łyżek stołewych, 6 sztuk takich samych 
łyżeczek do Kawy w elsganckiam pudełku aksamitnem, razem 24 sztuk, 
które pierwej bez pndełka 13 zł., kosztują teraz wraz pudełkiem zł. 6.40. 
Powyższe przedmioty są z najlepszego srebra „Britania* i nie dadza się 
rozróżnić od prawdziwego srebra 13 próby nawet po npływie ciu lat nżytku, 
a za trwałość barwy srebrzystej daje się gwarancję. 
Obowiązujemy się także rwrócić każdemu pieniądze, gdy przedmioty te 
poczernieją lub pożółknieją. 1967 1—5 


Adres: Britania- Metallwaaren - Niederlage 


Wien, Babenbergerstrase 1. 


zł. 3.40 
zl. 1.30 


sh. 


rc4ński i K. Groman. 
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Odpowiedzialny redak*or Jan Dobrzański, 


L. 3423/1878. 


e e . r -è 
5 T’ 6 1 
Obwieszczenie relicytacji. 
celem wydzierżawienia folwarków Uszew - Biesiadki, w obrębie państwa fund 
relig. Uszewskiego na czas od 24. czerwea 1878 do końva paźlzioruika 1885: 
odbędzie się dnia 29. kwietnia 1878 r. w c. k. gal, Dyrekcji lasów i dmen 
w Bolecbowie publiczna relicytacja za pomocą ofert pisemnych. 


M 8423/1878. , 


kelizitations - Kundmachung, 


Behufs Verpachtung der im Bereiche der Re'igioasfondsherrschaft Uszen geleg: n n 

Meierböfə in Uszew und Biesiadki auf dia Dauer vom 24. Juni 1878 bis iuclusiva 

31. Oktober 1885 w.rd am 29. April 1878 ein schriftliche Offertverhandlung bai 
dor k. k, Forst und Domanen-Direction in Bolechow abgehalten werden. 


Główne warunki relieytacji i dzierżawy : 


1. Czas od 1. lipca 1685 do 31, października 1885 liczy się jako cal) 
|rok dzierzawny, okres dzierżawy trwa przeto palnych ¿ém lat. 

2. Czynsz dzierzawny za czas od 1. lipca 1878 do 30. czerwca 1885 
spłacać należy w równych ratach kwartalnych z góry, zaś za czas od 1. lipca 
11885 do 31. października 1885 w dwóch równych dnia 31. lipca i 31. paź- 
idziernika 1885 zapadających ratach, 


3. Kancję dzierzawną złożyć należy w wysokości półrocznego czynszu 
dzierzawnego i wystawić dokument kaucyjuy sądownie lub nvtacjalnie legali 
'zowany. 

4. Kaucję hipotekarną wyklucza się. 

5, Dzierzawcy nie przyznaje się zniżenia lub opustu czynszu pod ża- 
dnym warunkiem, i dzierzawca zrzeka się zastosowania Środków prawnych z 
§. 934 ust. cyw. z tytułu pokrzywdzenia nad połowę wartości. 

6. Licytacja odbędzie się za pomocą pisemnych ofert, które mają za- 
wierać wadjum 10°/, ceny ofiarowanej okres przedmiot dzierzawy imie i na 
zwisko, tudzież miejsce stałego zamieszkania oferenta i ofiarowaną cenę licz- 
bami i słowami, Oferty mają dalej zawierać oświadczenie oferenta, Że tau 
warunki licytacji i dzierżawy dokładnie są znane i Że się im bezwarunkowe 
poddaje, 


Oferty. oznaczone zewnątrz, jako oferty na dzierżawę folwarków w Uszo 
wie i Biesiadkach wnieść należy do ces, król, Dyrekcji lasów i dameu w Bo- 
lechowie najdalej do dnia 29. kwietnia 1878 godziny 10ej rano, 


7. Skarb zastrzega sobie prawo, wolnego wyboru między oferentami boz 
względu na wysokość ofisrowanego czynszu dzierzawnego. 

8. Akt licytacyjny obowiązuje dzierżawcę od chwili wniesienia oferty, 
zaś skarb od dnia doręczenia zawiadomienia dzierżawcy, Że oferty jego przy- 
jęte i dzierżawca zrzeka się odwołania ceny podanej jako też terminów w $ 
862 p. ust. cyw. postanowionych co do przyjęcia przyrzeczenia, 


Resztę warunków można przejrzeć w ces, król. gal. Dyrekcji lasów i do- 
men w Bolęchewie, lub w ces, król, Zarządzie lasów i domen w Uszwiu. 


C. k. Dyrekcja lasów i domen. 


z ra a k o 

cą Przestrzeń gruntów dzierzawnych Cena wy- 

EF | wołania 

Jè p e , Í «0. | czynszu 

ŚŚ | Gmina (Powar fogroasw antin aua |Ma (piem idoro 
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Die wesentlichen Licita(ions- und Pachtbedirgnisse: 


1. Die Zeit vom 1, Juli 1885 bis 31, Oktober 1885 wird als ein vvlles Pacht- 
Jahr angesehen; die Pachdaner nmfasst dahar acht volle Jahre. 

2. Der Pachtschilling ist fir die Zeit vom 1, Juli 1878 bis 30. Juni 1885 
in anticipat ven gleichen Quartalsrateu, hiugegen vom 1, Juli 1885 bis zum 1. Ok- 
tiber 1885 in zwei gleiche am 1. Juli und am 31. Oktober 1885 falligen Raten 

u berichtigeu, 

3. Die Pacht - Caution ist in der Hóhe des hałbjahrigen Puchtschillinga 
zn erlegen, und darliher eine notariell oder gerichtlich legalisirte Widmunga- 
Urkunde Busznstel|Ba. 

4. Die Hypothekar - Cauti.n ist ausd:ŭklich ausgeschlossen, 

5. Dem Pachter wird unter keiner Bediuguug eine Pachtzinsormassigung 
der ein Pachtzinsnachlass zugestaudan, und der Pachter Verzichtet ausdrücklich auf 
das $. 934 a. b. G, B, crnśhnta Rachtsmittel wegan Verkürzung über die Halfte, 

6. Die Verhandlung wird mittelst, s. hr;ftlicher Offarte stattfinden, welche mit 
sinem Vadium in der Hóhe von 10*/, des ungeboteuen Pachtschillings belegt sain 
mü:sen, die Pachtperiode, den Parhtgegonstnud den Vor- und Zunamen dəs Offe- 
centen, sowie dessen staudiger Wohnsitz und den offorirten Anbot in Zifforu uud 
Worten ausgodrikt enthale: sollen, Dio Oforten miasea ferner die ausdriklicbe 
Erklärung des Offorenlen enthalten, dass ihm die Lizitation und Pachtbodiagnis86 
genau bekannt sind, uud dass er sich derselben nnbedingt untergibt, 

Die mif'der Aufschrift Oferte ;ur Ofertverhaudlung fir die Pachtung des Meier- 
hofes in Uszew u. B esiadki ve: sohonen Offerten, sind bei der galszischon k. k. Forst- 
u. Duminan Dir ction iu Bolachuw spätestens bis 29. April 1878, 10 Uhr Vormit- 
tags zu überreichen, 

7. Das Aerar bohält sich die freie Wahl zwischen den Oferenten vor, 
ohue Rüksicht auf die Hóha des uff:rirten Pacbtschillings. 

8. Der Lizitations Akt ist für die Pächter vom Augunblicke der eingebrachten 
Oferten für den Pachtgebor hingogen vaw Taga der Zastellunz dəs Boscheldes an 
den Pźchter, dass se n Ofert angonommau worden isb rechts varb:nllich, Dar Pśchter 
verzttatet ausdriklich auf Ri :knahme des angebotsnon Pachtselulliogs, sowie auf 
d'e im $. 862 a. b. G. B. festgosetat n Torm' na zur Annabma des Vsrsprachens, 

Dio übrigen Badingnisse können hieramts, oder bei der k. k. Furst Vor- 
waltung in Uszew :iugesehen werden. 


K. k. Forst und Domanen Direction. 


Bolechów dnia 28. marca 1878, 


% drukarni 
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